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INFORMUJE WSZYSTKICH O WSZYSTKIEM 
CZN 


Więc co wolno, a czego nie wolno? 


Skonfiskowane „Orleta” 


Bohaterska obrona Lwowa Jest „drażliwym* tematem 


Warszawski Teatr Letni za- 
pow.edziat na dzis premjerę sztu 


ki dla młodzieży Henryka 
ds a P. t „Urię 
a, 


Sztuka osnuta jest na tle 
bobaters«iej obrony Lwowa w 
Tonu 1918, Przed oczyma miu 
dych widzów stanie na scen.e 
Wizja legendą już dziś owianych 
Wowskien grilat, dzieci - buha- 
terów, kture drobnemi rączka- 
mi, ledwo mogącemi udzwigać 
karab.n, bronity rodzinne mia- 
slo przed wrażym najazdem, 

liudno doprawdy bylo zna- 
leże lepszy ; piękniejszy temal 

la Pokrzemegia Miudych serc, 
ło też wybranie pr dyrekcię 
Teatru Letniego tej własnie 
sztuki dla miodzieży, Przyjęto 
z radoscią, 

Alisci w piśmie „Unją”, re- 

agowanem przez p. Konczyń- 
skiego, po,awił się wprost nie 
Zrozumiajy „list do rdeakcji” 
w kiorym m, in. czytamy: 

„2 komuðikatów teatralnych dowie. 
działem się, że leatr Letni wystawia 
a „młodzieży sztukę osnutą na te- 

ża Obrony Lwowa p. b „Orięta”. 
t À to fany jeszcze świeże, jeszcze 
ardzo bolesne. Widownia musi na 
ale reagować mocno, nawet żywioło. 
wo. W satuce tej wrogami sprawy 
polskiej są ukraińócy Ale c! ukraińzy 
3ą obecnie obywatelami państwa pol. 
sk ego, Rzeczą każdego rozsądocgo 
obywatela polskiego, a cóż dopiero 
Odpowiedzialnych czynników, unikać 
drałmących wspomajeń, gie rołdrapy 
Wać publicznie ran, które jeszcze do- 
brze nie zeschły”, 

1 Poczem atak na dyrekc'ę 
stru Letniego i zapytanie: 
*=ży stało sę to gwoli jątrze- 
NIA t szerzenia niechęci poli- 
tycznych?", 

ro, Ydawać by się moglo, że 
ożsądnemu człowiekowi nie po 


LONDYN, 5 1 (AW). W 
ras skich pos adlościach Sier 
ża kę odkryto wielkie zło- 
e, pań yny, wydobywane z 
ki erzcanich warstw złóż, Grud 

i dochodzą do wagi 8 gramów. 


zostaje nic innego, jak wzru- 
szyć ram.onami po przeczyta- 
mu takich nonseńsów, 

Jakże to? Przecież pod ar- 


Jak wiadomo odznaka woj- 
skowa za walki pod Lwowem, 
nóśi nazwę „Orlęta... 


CENA 20 GR. Rok III. 


1928 r 


Bez sekundantów 


Pojedynek zzogzaem oczyma 


Obaj przetiwnicy ciężko ranni 


WILNO, 5. 1. (Tel. wł). — 
Dnia 3 stycznia o godz. 10 wie- 
czorem w mieszkaniu poruczni- 
ka ariylerji Jana Pociechuna 
odbył się niezwykły pojedynek. 
Do mieszkania por. Pociechu- 
na przybył student 23-letni 
Bron. Krzyżanowski, syn b. se- 
natora. Obaj młodzi ludzi za- 
wiązali sobie oczy i równocze- 
śnie poczęli strzelać do siebie 
z rewolwerów, poruszając się 
w małym pokoiku, a 


Po 5 minutach obaj zażądzł 
pomocy lekarskiej,  Okazai 
się, że por. Pociechun jest an- 
ny w głowę i ramię a Krzyża 
nowski w płuca, rękę i obojczyk 
Stan Krzyżanowskiego ciężki. 

Pojedynek odbył się bez se 
kundantów. 

Pojedynek wynikł na lie za- 
targu o charakterze pol.lycz 


nym, 
Student Krzyżanowski jest 
z przekonań narodowcem. 


Wybuch zapalników 


SKARŻYSKO, 4. 1. (Tel. w!) 


Wczoraj w fabryce amunicji w 


kadami pałacu saskiego spoczy. WNE Giwi w Ów 
Po wybuchu kotła 


Fabryka rozsypała 


wa „Nieznany  Żoinierz" = 
wiaśnię z walk pod Lwowem... 
lo jedno już wystarcza: 

A tymczasem wczoraj, komi- 
sarjat XKządu teleiopnicznie na- 
kazał usunąć Teatrow; Letn e- 
mu... fMażwę sztuki „Orlęta”. 
snać argumenty „Unji” tratily 
do przekonania; komuisarjat za- 
powiedział Dyrekcji lealru, że 
„eżeli tytuł sztuki nie zostanie 
zmieniony, komisarjat nie aopu 
ści do jej wysławienia. Sztuna 
ukaże się 
ce matki”, 


dziś pod iazwą „Ser- |Mo.bit, 
|wielka katastroła, spowodowa- 


Się w gruzy 


g'zebiąc klikadzies.ąt osób 


BERLIN, 5.1. A. T. E. W fa- 
bryce wędlin. położonej 
wschodniej dzielnicy Berlina, 
zdarzyła Się w-żor3j 


Socjalista z Pipidówki 


Sanacji świeczkę 


hiarzsowi ogarek 


NOWY SĄCZ, 5, 1. (AW).— przychylnie do działalności ugru 
Ogolne zainteresowane wywo- | powań sanacyjnych, 


„ało oswiauczeńie przedstaw.cie 
ia miejscowej P. P „S, p. Mal- 
kowsk.ego, który na wiecu 
przedwyborczym reądowego 
bloku wyborczego w Nowym 
Jączu przemawiając W "mieniu 
P, P, S. stw.erdził, iż mimo, że 
stronnictwo P. P, S. idzie do 
wyborów samodzielnie, oanosi 
się ono rzeczowo j zasadniczo 


bibzn! rada bigzpzóskiego 


dla seya obyzatel, 


PARYŻ, 5. 1, (ATE). Rząd 
hiszpański postanowił wykup ć 
na koszt państwa wszystkie za- 
stawione w |ombardach ubran a 
i bieliznę, których wartość mie 
przekracza 27 pezetów i Zwró- 
c6 wykupione przedmioty oby 
watelom, 


NZOZ Z ZĘ ZE EEE 


Już krew 


Stalinowcy 


ich dzieli 
rozstrzelali 


3 trockistów 


ro 


i dokunano nowych egzekucji 


iaszkencie i Krasnojarsku 
"ozstpzelano ogółem dwudaie. 


1OSKWĄ, 5,1, A, W. Ustat- |sfu kilku ludzi, wśród nich 3-ch 


;pozycjontstów z komunistycz- 
rei parii, 


na wybuchem kotła. Parter i 


we |pierwsze p.ętro budynku zvstū- 


ły zruszczone przez eksplozję. 
Z pod gruzów wyciągnięto pię 
ea! zaoitych i stzaemnas!u ran- 
nych. W zniszczonej Częsci ba- 
aynku znajdowały się trzy poko 
je sypialne. Praypuszczają, że 
liczba zabitych jest anacznie 
w.ększa, toszukiwania są bac- 
dzo utrudnione z powodu za- 
chwianych murów, ktore grozą 
upadkiem. Fodczas ratowaniu 


trzech strażaków odniosło cięż- 
k.e poparzenia i w Stanie bez- 
nadzłejnym odwieżiono ich do 
szpitala. 


Tortury średniowieczne 


w więzieniach litewskich 
COE DONE ZAMEK | KOWNO, 5. 1. (AW). W Mar 


jampolu rozpoczął się proces b. 


naczeln ka policji politycznej 


iXaczysa, Oraz Urzędnika tejże 


pclicji Bierzysa wraz z kilko- 
ma urzędnikami policji politycz 


nej, Oskarżeni są oni o bestjal 
sa.e trantowan.e więzniów i ża- 
dawanie męczarni w czasie ba- 
dania niemal nawzór tortur 
średniowiecznych, 


Mala Ententa zaniepokojona 


Zbrojeniami potajemnemi Węgier 


PRAGA, 51 A TE 


binów maszynowych na granicy au- 


„Narodai 
Listy donoszą, iż termin koniereńcji 
Małej Ententy będzie przyśpieszony 
z powodu wykrycia transportu kara- 


strjacko - węgierskiej, Konierencja 
Małej Ententy miała sę odbyć w lu- 
tym. Z powodu ałery węjJierskiej 
konierencja będzie zwołana w stycz- 
niu. 


Wykołeiły ślę 3 wagony 


tamując ruch na całą dobę 


W obrębie dyrekcji lwowskiej 
na odcinku Wołosionka — Uą- 


$iennica Zamkowa, wskutek u- 
szkodzenia obręczy koła w Do- 
ciągu towarowym 2174, nasią- 


piło wczoraj wykolejenie trzech 
wagonów, wobec EGE ruch nu 
tej linji przerwany był niemal 
w ciągu całej doby, 


artyleryjskich 


Skarżysku, w oddziale labora- 
toryjnym, nastąpił wybuch 13 
zapainiaów artyleryjskich, skut 
kiem czego wyleciało Sześć o- 
gromnych szyb, Cztery pracu- 
jące obok kobiety zosiały fiu- 
cone na ziemię i odniosły dość 
ztaczhe obrazenia, Laburaltor- 
jum zostało częsciowo zdemolo- 
wafie, 


TuS wpechgycj 
Morski port drzewny 


w iczewia 
Rząd zadecydował gstatecz= 


nie budowę morskiego portu 
drzewnego w lczewie. W bud- 


żecie na rok 1928/29 lgatuje 
kwota 1.000.000 zł. na koszta 
budowy. 


Bezrodzcie wrót 
młodocianych 


Do P, U. P, P, dla młodocianych 
w Warszawie (ul. Rymarska 4, let. 
123-354) zgłosiło się w ciągu grudnia 
w puszukiwaniu pracy 191 młodocia- 
nych bezrobotnych (161 chłopców i JU 
dziewcząt), z listopada pozustało bea 
pracy 174 chłopców i 33 dzłewceę*, 
ogólem więc w grudniu liczba miu 
docianych bezrobotnych wynosiła 498. 


-e O mę 


— Na RATY — 
UBIORY OKRYCIA 
męskie OBUWIE damskie 


„m miw Kurca 
Długa 50 w prost Biejuńskie 


IW POJIWOZU: 


GIEŁUA 


Dzisiejsze przedgwidowe 
odbyło się przy tendencji nieco słab 
szej, przewaga realizacji wywiera u* 
jemny wplyw na kszialtawanie są 
kursow akcji, które są cokolwiek nv 
sze od wczorujszych ołicjalnych no: 
towańi. 

Wymieniano: Hank Pulski 15799; 
Warsz. Cukier 8201; Węjel 111,50; 


rebi 


Nobel 45.50, Cegielssi 5105 Lilpopy 
42,25; Modrzejów 44.0 Jstro vizc 
89.00; Rudzki 5600,  Stariuhowice 


68,25; Żyrardów 18,00, Zawiercie 35,4) 
Borkowski 20,50; 4 i pól proc. L. Z. 
Z. 38,25; 5 proc L Z miejskie 65.23 
8 proc. L, Z. miejskie 82,50. 

Dolar w obrotach pozagiełdowy=* 
8,88 | pół. 

Rubie złote 4,67 w płaceniu 


— 


=— 


Str. 
„NASZE ABC, 


Na szkodę 
Kościoła 


Prasa berwyznaniowa, libe 
walna, żydowska, ze szczegól- 
nem upodobaniem, zwlaszcza 
po ostatnim Liście Pasterskim 
w sprawie wyborów, stara się 
przeciwstawić stanowisku Epi- 
skopatu i duchowieństwa pol- 
skiego stanowisko.. Watykanu 
Słery watykańskie, według 
„pewnych” jnłormacyj owej pra 
sy, popierają obecny kurs sa- 
nacyjny” i wywierają nacisk na 
poukich Biskupów oraz księży, 

y ze swej strony także tej po- 
lityce „sanacyjnej” służyk.,, 
punktu widzenia bezwyzna 
niowców i wogóle przeciwni- 
ków Kościoła Katolickiego, sto 
sowanie w prasie taktyki tego 
rodzaju jest rzeczą najzupełniej 
zrozumiałą, Osiągają oni tym 
sposobem kilka korzyści rów- 
nocześnie,  Przedewszystkiem 
sieją w ten sposób zamęt w o- 
bozie katolickim, rozprzęgają 
go, podważając karność wier- 
nych wobec Biskupów, jako rze 
komo prowadzących politykę 
eprzeczną z intencjami Stolicy 
Świętej. Pomiędzy wiernymi 
usiłują wzbudzić nieufność wo- 
bec ich Pasterzy, przedstawia- 
jąc jako osobistą akcję politycz 
ną kilku Biskupów, to, co jest 
tylko sformułowanym w Liście 
Pasterskim, a wynikającym z 
nauki Kościoła nakazem kato- 
lickiego sumienia, 

Z drugiej strony przedstawio- 
na wyżej taktyka prasy bezwy- 
znaniowej ma niewątpliwie tak- 
Że ten cel na widoku, aby 
wśród sfer patrjotycznych obu- 
dzić nieufnosć do stanowiska 
politycznego Watykanu, jako 
rzekomo mieszającego się do 
naszych wewnętrznych spraw 
politycznych i to nie w celu o- 
bowiązującego dla każdego ka- 
tolika rozstrzygnięcia kwestyj 
religijnych i moralnych, ale jak- 
by w charakterze jakiejś partji 
politycznej, wypowiadającej się 
„za rządem” lub „przeciw rzą- 
dowi”. Ludzie, którzy tak pi- 
szą, nie rozumieją, że stanowi- 
sko Stolicy Świętej wobec każ- 
dego rządu w każdem państwie 
nie jest bynajmniej jakąś chwi- 
jową dowolną kombinacją poli- 
tyczną, ale wynika z oceny, czy 
„dany rząd doszedł do władzy w 
sposób zgodny z zasadami moral 
ności katolickiej i czy w postę- 
powaniu swem zasady tej moral 
ności stosuje, To też dziwne jest 
że sprawy tak prostej zdają się 
nie rozumieć pewne dzienniki 
katolickie, które w ostatnich 
czasach niejednokrotnie dopo- 
magają prasie bezwyznaniowej 
w jej propagandzie, 
EEEO IAT E 

Ceny zboża w kraju 

I zngranicą 


Przeciętne tygodniowe esay saterech 
głównych zbóż w okresie od 25.12. do 
31.12, 1927 r. (W obliczeniu biura 
Giełdy Zbożowa - Towarowej w War 
szawie, za 100 kg. w złotych). 

RYNKI KRAJOWE: 
Paran Żyto Jęcrm. 
Wararawa 51.25 40.64 40.50 


Owies 


Kraków 52.17 4231 —— 37.87 
Poznań 46.50 38.90 40.25 33.37 
Lwów 46.61 38.75 38.50 32.50 


RYNKI! ZAGRANICZNE: 


Praga 59.45 60.91 36.24 41.70 
Berno Mor. 38.70 5474 56.50 41.25 
Paryż 54.9 48.21 4415 3615 
Liverpool 51.26 —— —— 4121 
Hamburg 50.82 51.79 —— 46.63 
Berlin 49.66 50.19 51.44 4361 
Gdańsk 46.19 41.74 42.36 37.55 
New York 47.61 42.98 —— 39.60 
Lhicago 42.18 37.82 —— 34.62 


ABC 


Znaczne ocieplenie 


"w całej Polsce 
Będziemy mieli odwilż 


W Warszawie w dniu dzisiej 
szym o godz 8 rano notuwano 
0 stopni We Lwowie i Pińsku 
po 3, Wilnie 5, Lublinie 3, Brze 
ściu 2 niżej zera. W Zakopanem 
0 Wlarnopołu w dalszym ciq- 
gu jeszcze się trzyma mróz i o- 
becnie jest 12 stopni poniżej 
zera. W Hali Gąsienicowej 6 po 
niżej zera. W Morskiem Oku. 
4dzie wczoraj była odwilż, dziś 
jest 3 stopnie mrozu. W Kali- 


Na ulicy Widok 


Lutrzymano 3 
włamywaczy 


Nocy ubległej na ulicy Widok 
przed domem ar. 3 zatrzymane 3J wła 
mywaczy, przy których zaaieziano: 
wytrychy, łom żelazny, latarkę alek- 
tryozną, jakieś proszki i t d Są to 
znani złodzieje i włamywacze: Mord- 
ka Rynk, Icek, Majer Brankanieid, 
iarsa Karienkop. Wazystkieh pezy- 
prowadzona do 10 komisarjatu, 


Roń wpadł do piwnicy 


Przy ul. Kredytowej nr. 4 w oza- 
sie akładania węgla, do piwnicy 
wpadł koń. Na pomoa wezwano od- 
dział strażaków. Ponieważ koń był 
zbyt ciężki i duży, zań otrwór azczu- 
pły, przeto strażacy przeprowadzili 
przez piwnica ma korytarz a następ- 
nie po achodach do sieni i na pod- 
wórza. Cała akcja sad ratowaniem 
konia trwała przeszła godzinę. 


szu 1 stopień ciepła, Poznanh. 
2 stopnie ciepła i Gdyni 3 stap- 
nie ciepła, 

Śnieg spadł dziś w nocy w 
Warszawie, we Lwowie, Krako- 
wie. Wilnie, Poznaniu, Lublin:e 
i Zakopanem. W Gdyni pada 
deszcz. 

W północnej Skandynawii 
przeciąga obecnie szeroka de- 
presja atmosłeryczna, która po- 
woduje odwilż, wobec czego |u- 
tro ł pozajutrz a nawet dziś w 
godzinach południowych będzie- 
my mieli odwilł. 

Również na zachodzie I. pół- 
nocy Europy ociepliło się. 


Epidemia pożarów 


Niemal codziennie kilka pożarów 
nawiedza Warszawę. 

Znowuż straż ogniową wzywano do 
pożarów: przy ul. Ogrodowcj nr. 27, 
przy ul. Żelaznej mr. 22 | przy ul. 
Łuckiej ar. 1, 


11630 


bezrobotnych 
w stolicy 

Wadtug danych państwowego urzę 
du pośrednictwa pracy w Warszawie 
w okresie od 77 do 3i grudnia włąw 
nie ogólna przybliżona ilosć bezrobo: 
nych w stolicy wynomła I1.6J0, w tej 
Mezbie pracowników umysłowych by 
ła 3,350. W porównaniu z poprzednim 
akrcaem tygodniowym liczba bearu 
botnych zarówno pracowników firyos 
nych. jak i umysłowych nie ulcg!a 
zmianie. 


Poprawić bruk 
na ulicy Marszółkowskie; 


bo łudzie I konie 
nogi połamnia 


Część terdni na ulicy Marsaałkow- 
skiej jest w stania pożałowania god- 
nym | domaga stę szybk.e| naprawy 
Dotyczy te odcinka, leżącego u wylo. 
tu ul Moniuszki ! Sienkiewicza, gdzie 
bruk drewniany ułegł jut aniszcze- 
Miu | przedatawia zbiór wyborów pel- 
nych wody podczaa deszczu lub od- 
wilży. Byłoby pożądane, aby na tej 
części ul Marszałkowskiej, maiącej 
ogromny ruch kołowy, ułożona rów- 
niet kostką kamienną 


MOE EO TE RTE E 


Kalendarzyk podatkowy 


na rok 1928 


dla mieszkańców m. Warszawy 


Według kalendarzyka podatkowego 
na r. 1928, sporządzonego przea wy. 
duiał Hnansowo - podatkowy maçi- 
stratu, w lutym przypadają terminy 
płatności następujących podatków: 


Ostrożnie z masażystką 


PLZYMUSOÓGO teede rodziny 


Jeden utył — dwoje schudło 


P. Aron C. (Złota 1), człowiek wa- 
tący około % kilogramów po bez- 
skutecznej kuracji w Marjenbardzie, 
wrnał za poradą lekarzy, że najlep- 
szym środkiem odtłuszczającym ' jest 
masaż. 

Zwrócił eilę przeto do dozorczyni 
domu z prośbą o dostarczenie mu sil. 
naj, zdrowej masatystki, 

P. Janowa, kobieta mader uprzej- 
ma. w lot sią © daiewuchę poeiarała 
i jeszcze tago samago dnia stanęła 
przed p C, bota dztewoja, aazwi- 
skiem Magdalena Kur. 

— Czy pani mnie będzie masować? 

-— Niech mię pam mia pyta, tylko 
kładzie ma stole, be się już zabieram 
da roboty. 

P. C legł. W następnej chwili sib- 
ne ramiona dziewczęca priebiejaly 
korpuleminą postad p. Aronka. Byto 
mu bardae przyjemnie, 

— Jeszcze, leaucze, panno Magdażu, 
to bardze mite 

— Nie prsasrkadsaá 

— No, jeszcze, jeszcze, Napewna 
schudnę. 

— Już dość — rzekła Magdzia, — 
naraz zadużo nie motna 

— Te dobrze, ala e ileby Magdzia 
mie miała mía naprzeciwko, te moża 
ja teraz troszkę  apróbuję. I pani 
będzie przyjemnie. 

— Mnie masatu mie potrzeba, 

— Te sic nia oskodzi, ale ja apré- 
buję. 

To raekłery grubasek chwvejł w pół 
Magdrię | nałłował zgodnie a przepi- 
sami masatu, ułożyć ją na stole. 

Próba jednak nie opłaciła się. Ha. 
że dziewczę szarpnąwszy się, silnie 
skoczyło na ziemię, poczem w od- 
wecie poczęło tak intensywnie ma- 
sować pulchna twarzyczkę Aronka, 


że ta już po paru sekundach „równo 
puchła”, 

W tej ahwłli drzwi da salonu 
otworzyły się i do pokoju weszła 
małżonka p, Arona, pani Ruchla, 

— | pani też przydałby się masaż 
— krzyknęła dziewczyna w gniewie, 
poczem nie czekając odpowiedzi, rzu 
cia się na panią C Kilka silnych 
posunięć pe wiotkiej postaci p. Ru- 
chl zdełasonowało jej Hgurę zupeł- 
nie Krzyk macowanych małżonków 
zwabił trzecią osobę — teściową 
Paana Magdalena, którą rączki driw- 
nie swędziały | tej gie darowałe. 

— | paai nie daruję. żeń sobie zię- 
dla miecnotę wybrała, — krryknęła 
Magdzia — poczem rzuciła się sa 
mamę. 

W obronia taściowej stamęli solidar 
nie Ruchla I Aroa Stworzył she 
troat. Trota przeciw ledno) Masat 
rospoeza! się feneralay. Ciosy aie- 
wyłkwalificowanych w masażu paź. 
stwa C rax poras chybiały Nato- 
miast wderzenia rutypowanej Magda- 
leny lrafiały każdorazowa. Wéród 
hałasu, krzyków, rweteeu, bój prie- 
niósł się a sypialni ma korytaru, stąd 
na schody. wreszcie sa ulicę. Prze. 
obednie mieli przedztwne widowiska 
Gruby Aros, chuda tona | tasta 
teściowa, mo i. tega Magdalena 
masowa silẹ solidarnie, Wreszcie 
Mafdaiena ulegla Zmęczonej ręce 
opadły, runęła na chodnik, a na sią 
rodztna po. C. 

I byliby państwe C. napewno secs 
„wygrali, gdyby mie posterunkowy 
który wmieszał się na ulicy w ory- 
finalną kurację i masujące «ie towa- 
rzystwo rozdzielił. 

W komisariacie p. C. nie mógł so- 
bie absolutnia przypomnieć, o co się 
vannie Maddzi „rozchodzi',, 


IV raty 1927 r. państwowego poda- 
ku | dodatku komunalnego ed nieru 
ohomośoł, pieruszych rat podatków 
od lakali, od zbytku mieszkaniowego 
oraz pnństwowego i miejskiego od 
placów  niezał:tudowanych, 
państwowega podatku I miejskiego do 
datku od gruntów rolnych za l pół 


wreszcie 


racze; 

w kwietniu — podatku od urządzeń 
reklamowych i podatku od przedmi! 
tów zbytku i psów oraz opłat weterv 
naryfnej ad zwierząt gospodarskich i 
od wszelkich środków lokomocji za 
zużycia bruków miejskich. 

w maju — [Í raty państwawego po- 
datku i dodatku miejskiego od nie 
ruchomości oraz Il rat podatków: od 
lokali, od zbytku mieszkaniowego v- 
raz państwowego i miejakiego podatku 
ad placów niezabudowanych; 

w sierpniu — II raty podatku pat- 
stwowego I dodatku komunalnega od 
nieruchomości oraz llI rat podatków 
od lokali, od zbytku mieszkaniowego 
| państwowego oraz miejskiego od 
placów niezabudowanych; 

w październiku — podatku pań- 
stwowago i dodatku komunalnego od 
gruntów rolnych za II półroczej 

wreszcie w listopadzie — III raty 
państwowago podatku i dodatku ko- 
munalnego od nieruchomości oraz IV 
rat podatków: ed lokali, od zbytku 
mieszkaniowego oraz państwowego i 
miejskiege ed placów  nieLabudowa- 
nych, 


DD 5 
DZISIEJSZE PISMA 


PORANNE 
DONOSZĄ ZE: 


FLOTA POLSKA 
POWIĘKSZYŁA SIĘ 
przez kupno 2 nowych statków 
przeznaczonych dla żeglugi przy 

brzeżnej, 

WYBORY NOWEGO ZARZĄ- 
DU KASY CHORYCH 
zostały wyznaczona przer ko- 
misarza Kasy,Chórych na dzień 
18 b. m. j* aga 
EMIR AFGANISTANU 
który podróżuje obecnie po 
Europie, przybędzie w lutym 
wraz ze świtą liczącą 28 osób 

du Polski. 
5 ZAKŁADÓW PRZEMYSŁO 
WYCH 
w Warszawie jest nieczynnycł 
z powodu straiku robotników 
Przyczyną tych strasków są łą- 
dunia natury ekonomicznej, 
MINISTERSTWO SKARBU 
opracowuje wielki plan reformy 
systemu podatkowego w Polsce 
Reformie ulegną niemal wszyst 
kie podatki. 

INSP, CZYNIOWSKI, 
KOMENDANT POLICJI 
warszawskiej ustępuje x zajmo 
wunego dotychczas stanowiska 
Następcą jego zostanie inspek- 
tor Grabowski, obecny komen 

dant policji we Lwowie, 


ALBERT THOMAS 
dyrektor międzynarodowego biu 
ra pracy, przybędzie w towa- 
rzystwie stałego delegata Pol- 
ski przy Lidze Narodów p. So- 
kala i dr. Sitzlera dyr. dep. w 
min. pracy w Berlinie do Ka- 
towic, celem zbadania stanu 
ustawodawstwa socjalnego w 
obu częściach Śląska: 

P. KARIN MICHAELIS 
na;znakomitsza auturka duń- 
ska przybywa ponownie w po- 
łowie stycznia du Polski i wy- 
jglusi szereg odczytów w War- 
szawie i Krakowie. 

30 MAŁP ZGINĘŁO 
w płomieniach podczas pożaru 
w warszawskim ogrodz e zaolo- 
gicznym. Straty sięgają 40.000 
złetych. 


Deneng na Swierte 
f , 7 
Koła Polek 
W dolnych salonach Hotelu Eum- 
pajskiego odbędzie mą dota 19 stycz- 
nia od godz. 9 do 2 dancing na Świe: 


tlicę Koła Polek. Bilety do nabycia u 
P. P. Gospodyń. 


1 „tm 


Zarząd „Lutni* pros członków o 
jaknajliczniajsze zebrania mą na pró- 
bie czwartkuwaj dnia B stycznia. 


Opieczętowanie 1 


zamknięcie „SOMoła” 


w SkawNinle 
Wczoraj w południe w Ska-| go rarządzenta. wspominają tyl 


winie, miasteczku pod Krako- 
wem, policja zarządziła na zle- 
cenie województwa krakow- 
skiego opieczętowanie lokalu 
„Sokoła“ t rozwiązanie tego 
gn azda, 

Wiadomość ta brzmi wprost 
nie do wiary, Szczegóły, doty- 
czące tej sprawy, nic nie mó- 
wią e żadnych przyczynach te- 


ko, że zarządzającym masą spad 
kową po „Sokola“ został bur- 
mistra miejscowy, Ladwihnaw- 
ski, zięć prezesa tamiejsz 40 
Strzelca, 

Według informacji „Gazety 
Warszawskiej p. Ludwikow= 
ski w zeszłym roku został wy- 
kluczony z „Sokoła“ į ma wiel- 
kie apetyty na salę „Sokołw”. 


Nr. 5 


ABC 


Socjalistyczny Don Kichot w walce z wiatrakami! 


Z djabłem — byle przeciw... reakcji! 


Znamienne uchwały socjalistow francuskich 


I Francja stoi na progu wybo- 
rów, choc aż tylko do Izby De- 
putowanych, która wychodzi z 
powszechnego głosowania. Bo- 
wiem we Francji Senat oparty 
lest na zupełnie odmiennych za- 
sadach, Rozumnie, bo tak właś 
nie być powinnol Ale mniej- 
szą w tej chwili... 


Otóż socjaliści francuscy w 
okresie świątecznym brali 
się na wielki kongres narodowy 
ażeby zdecydować, jaką takty- 
kę wyborczą obrać im wypada. 

Trzeba wiedzieć, że na;bliż- 
sze wybory we Francji odbędą 
się bez stosowania zasady pro- 
Porcjonalnosci, że natomiast o- 
Porte one będą na zasadzię 0- 
kręgów jednomandatowych, to 
Znaczy — że kazdy okrąg wy- 
bierzę jednego posła, 


W pierwszem głosowaniu so- 
cjalisci wystawią oczywiście 
własnych kandydatów, Ale je- 
teli pierwsze głosowanie nie da 
wyniku w postaci bezwzględnej 
Większości głosów, to cóż robić 
W drugim głosowaniu? Na ko- 
go przerzucić głosy socjalistycz 
ne? 


Oto pytania, które od dłuższe 
go czasu budzą duże zaintere- 
sowanie w kolach socjalistów. 
a ií wogóle w kołach politycz- 
Rych Francji. 

Już przed kongresem zaryso- 
waly się trzy stanowiska, od- 
Pow.adające trzem nurtującym 
Socjalizm francuski kierunkom 
myślenia; prawicowy, który 
sklonny był przekazać glosy so 
Cjalisiyczne na rzecz radykaiów 
lewicowy, który zerkał w stro- 
ną komunistów, centrowy, któ- 
ry się wahał ; sam dobrze nie 
wiedział, czego się trzymać, 

Z tej różnorodności stano- 
wisk kongres socjalistów fran- 
cuskich wyszedł obronną ręką, 

znalazł szczęśliwą... formułę, 
Da którą wszyscy się zgodzili. 
iw ecie państwo, jakaż to „for- 
mula“? Oto jej brzmienie: 


s Kongres powierza z zaufa- 
em sprawę przenoszenia glo- 
BÓw w drugiem glosowaniu po- 
szczególnym federacjom prowin 
Ccjonalnym, które powinny po- 
Przeć kandydata, bez względu 
Da jego przynależność partyjną, 
który będzie miał największe 
Szanse pobcia kandydata re- 
akcji, i wogóle powinny uczy- 
nić wszystko, aby osiągnąć po- 
icie takiego kaadydata. 

Piękna „formuła”, prawda? 
Z byle kimi Z komunistami, z 
anarch stami, z samym djabłem 
~ byle pobić kandydata,, re- 
akcji 


A co to znaczy „reakcja”? 


TAUR I TARCZE HERE 


200..4836 
BRACIA HENNEBERG 


„To się czuje”... — objaśnił 
przywódca socjalistów francu- 
skich p. Leon Blum. „To się 
wie” — możnaby dopowiedzieć 
według brzmienia popularnej 


piosenki. Reakcja — to. blok 
narodowy... 
Dowcip 
wszędzie taki sam. 
wiatrakatij. 


Za ostatnie 


moza 
—— 


SIE 


9 miesięcy 


6 i pół miljarda złotych 
deficytu 


w budżecie 


Ogłoszone w dniu 2 stycznia 


socjalistyczny fest |w Londynie dane statystyczne 
Walczy z | skarbu świadczą, że rok budże- 


towy 1927 — 1928 skończy się 


Historje nieprawdopodobne a jednak prawdziwe 


A. D. 1928 


Niezwykły awans. — Legitymacja artystyczna. — System „siły“, 


Historja autentyczna, 

Rzecz dzieje się w jednem z 
ministerstw. 

Dyrektor departamentu wzy- 
wa zdolnego, pracowitego, lu- 
bianego przez wszystkich urzęd 
nika, 

— Panie N-ski — mówi — 
Mam zainiar przedstaw ć pana 
do awansu. Służy pan już 5 
lat w szóstym stopniu służbo- 
wym. Wedlug przepisów na- 
leży się panu automatyczny a- 
wans do stopnia piątego, Dziś 
właśnie prześlę _ odpowiedni 
wniosek do departamentu pre- 
zydjalnego. 

Urzędnik wyraźnie blednie, 
Miast radości, na twarzy jego 
odmalowuje się zakłopotanie, 
ba, przerażenie niemal, 

— Panie dyrektorze — zaczy 
na niesmiało. Jabym prosił... 
by pan dyrektor... nie posyłał 
tego wn osku., Po co departa- 
ment prezydjalny ma sobie przy 
ptminać o mojem istnieniu, prze 
glądać moje papiery... Ja chęt- 
nie zrezygnuję zg awansu, 

— Jakto?! — przerywa zdu- 
miony dyrektor. 

Nieszczęsliwy urzędnik pod 
badawczem spojrzeniem dyrek- 
tora bledne coraz bardziej. 
Wreszcie zdobywa się na od- 
wagę: 

— Czy nie lepiej... z tym a- 
wansem... poczekać trochę... ze 
dwa, trzy miesiące... po wybo- 
rach... 

Dyrektor zrozumiał. Kończy 
więc rozmowę: 

— Może pan ma rację... Istot 
nie, nie chciałbym pana stracić, 
Jesiem przecież z pana zupeł- 
nie zadowolony... A 

Zdolny, uczciwy, pracowity 
urzędnik miał nieszczęście być 
uważanym przez otoczenie za— 
endeka”, Wolał nie ryzyko- 
wać przypominania się depar- 
tamentowi prezyd,alnemu.,, 


a 
. X 


A teraz inna, nie mniej auten 
tyczna historia, 

Jeden z urzędów państwo- 
wych potrzebuje rysowników i 
malarzy do wykonywania pro- 
pagandowych plakatów, które 
mają być rozlepione w calem 
państwie. 

Zgłasza się artysta o znanym 
nazwisku, wyrażając gotowość 
podjęcia się zamówienia. 

Dygnitarz, od którego zależy 
ta sprawa, nie może się zdecy- 
dować, 

— Pan rozumie — mówi do 
artysty — że powierzajjąc tak 
duże zamówienie, musimy coś 
wiedzieć o panu, mieć jztei-ś 
referencje, 

Zdziwiony malarz, który są- 
dził, że jego nazwisko mówi sa- 
mo za siebie, zaczyna wyliczać 
konkursy, na których wziął na- 


grody, prace, przez siebie wy- 
konane. 

— Wiem, wiem — przerywa 
dygnitarz. Nie o to mi chodzi. 
Pana kwalifikacje artystyczne 
są nam znanę. Ale chcieliby- 
smy mieć poparcie... nO... TOZU- 
mie pan... jakiegoś Związku, sto 
warzyszenia,, 

Malara legitymuje się przyna- 
leżnoscią do jednego zrzeszeń 
artystycznych. Dygnitarz zaczy 
na się niecierpliw.ć na dobre: 
Że też pan nie moża się 
zorjentować w sytuacji, Chyba 
jasno mówię! 

Nazajutrz malarz zgłasza się 
i nie mówiąc an, słowa okazuje 
świeżuteńką, opłaconą legityma 
cję członkowską Partji Pracy, 

mówienię otrzymał, 


. 
. . 
A czy nię tak samo było z 
C. T. R.-em? 
Subwencje będą — powie- 


dziano — ale skład zarządu mu 
si być po naszej myśli, 
Wóz albo przewóz, 


System to prosty, konsek- 
wentny, zwarty, Stosujs się 
go z żelazną energją. Í jawnie. 
Bez obsłonek, bez fałszywego 
wstydu: 

— Mamy siłę, mamy pienią- 
dze — więc możemy ziamać ka 
żdego, kto idzie przeciwko nam 

Hasło to zdobyto sobie już 

nawet wielu entuzjastów i wiel- 
bicieli, 
, — Patrzcie, jak oni to potra- 
fia! Co za konsekwencja, jaka 
umiejętność korzystania z wła- 
zyl — padają zachwycone o- 
krzyki, 

System jest istotnie konsek- 
wentny i sugestywny. Że nie 
dźwięczy w nim ani nutka od- 
wołania się do jakichś wartości 
wyższych, wiecznych, stojących 
ponad siłą i pieniądzem — o 
tem zapom na Się z ochotą, 

Carpe diem c 


€ e 
» a R 


A był kiedyś (przed okresem 
sanacij prue A taki minister 
oświaty, który objąwszy władzę 
oświadczył, że nie przeprowa- 
dzi ani jednej politycznej zmia- 
ny personalnej w swoim resor- 
cie. 


50 prot. tanle) "Hnes 
„PRALNIA AKADEMICKA” $ 


oszary Blocha 


Aleja 3-go Maja 9. Telefon 175-87 
Zabiera I odwozl do domów 


— Pokażę wam, fte można 
rządzić i przeciwnikami, Trze- 
ba tylko w mch rozpalić ogień 
służby narodowej, postawić 
przed oczyma wielki cell 


Dziś by powiedziano: Don 
Kichot Prawda? 
no | 


anglelskim 


dla Anglji bardzo poważnym 
niedoborem, wcale nie mniej- 
szym, niż to miało miejsce lat 
ubiegłych. 

Coprawda dotąd upłynęło do 
piero dziesięć mesięcy tego Irc 
hu budżetowego; lecz w tym 0- 
kresie wydalki skarbu angiel- 
skiego wynosiły już 642,655,701 
funtów szterlingów, podczas gdy 
wpływy doszły zaledwie do su- 
my 492,614.312 funtów, Z tego 
wynika, że niedobór za pierw- 
sze 9 miesięcy wyniósł z górą 
150 miljonów funtów, czyli é 
i pół miljarda złotych! 


Jeśli gospodarka państwowa 
Anglji pójdzie do tej samej l-n- 
ji, co dotąd, do końca roku nie- 
dobór ten wzrośnie do sumy z 
górą 200 miljonów funtów szter 
lingów, czyli prawie 9 miljar- 
dów złotych, 


Ruch przedwyborczy 
Blok Ch. D. ı Piasta 


Zarząd główny Piasta po ca- 
łodziennych bardzo żywych i 
1awziętych naradach postano- 
wil wczoraj zawrzeć z Chrz, 
Demokracją blok wyborczy, 
Najżarliwszym rzecznikiem tej 
kombinacji wśród Piastowców 
był marszałek Sejmu p. Rataj. 

Uchwała ta, jakkolwiek się 
jej spodziewano, jest symplo- 
matyczna. Stronnictwa, które 
blok wyborczy robą, czynią to 
w intencji wzmocnienia cen- 
trum, które w przyszłości chcie 
liby uważać za główny ośrodek 
większości parlamentarnej, 

Dzisiaj się zbiera na obrady 


zarząd główny Chrz, Dem. gdzie 
znów najgorętszym  orędowni- 
kiem zblokowania się z Piastow 
cami jest prezes stronnictwa p. 
Chaciński, Można  przewidy- 
wać, że į w łonie Chrz, Dem. 
koncepcja ta znajdzie dla sie 
bie uznanie, 

Najciekawsze są w tem WSzy- 
stkiem głosy, rozważające czy 
nie należałoby dążyć do zespo 
lenia obu stronnictw razem, 
Głosy tak:e pojawiają się na ra- 
zie jako głosy dyskusyjne na ła- 
mach partyjnej prasy, ale są 
one wysoce znamienne dla panu 
jących nastrojów, ` 


Kandydatury konserwatystów 


Jak słychać, 
konserwatystów mają być nasię 


pujące: ; 
DO SEJMU; 

Kraków prof. Adam Krzyża- 
nowski, 

Łuck, ks, Janusz Radziwiłł; 

Łódź, dr, Solański, urzędnik 
związku przemysłu włókuenni- 
czego, 

Tarnów, dr, Jan Hupka, 

Warszawa, ka, Zdzislaw La- 
bomirski, w! Ñ 


kandydatury Grodno, ks, E. Sapiecha. 


Powod SŁ  Wańko- 


DO SENATU: ' 

Kraków, ks, Zdzisław Tar- 
nowski, 

Lublin, Jan Stecki, 

Łódź, Biedermaun lub Groh* 
mann, 

Pono słery mlaroda!ne nie są 
skłonne zapewnić konserwaty- 
stom pierwszych mejso na li- 
stach rządowych, 


w 
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LECZNICZY ŚRODEŃ 
WYPRÓBOWANY, SPROWADZAJĄ CY | 
ULGĘ w CIERPIENIACH 


WYSTRZEGAĆ SIĘ PODRABIAŃ, 
PRAWDZIWY TYLKO WPUDEŁKACHaPLOMBĄ 


PRZEDSTAWICIELSU 
NA RZECZPOSPOLITĄ POLSKĄ 
Dom HANDLOWY 


ED.KOCHiW.BORMANN 
WARSZAWA. UL. BODUENA N91. 
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Jak lekarz londyński 


Uratował dziecko 


Chore na serce 


„Daily Telegraph” opisuje 
niezwykle ciekawy wypadek z 
zakresu praktyki lekarskiej, 
który "w kołach medycznych 
Londynu wywołał prawdziwą 
sensację, 

Oto prot, P, Wallace, głośny 
specjalista w chorobach serca. 
odwiedzając swych pacjen 
tów w szpitalu w dzień Nowego 
Roku zauważył, że mała jego 
pacjentka chora na serce 7-let- 
nia Nelly Pol nie ma widoków 
na wyzdrowienie, gdyż puls jej 
wynosi 300 uderzeń na m'nutę, 


Chcąc uczynić jednak wszy- 
stko dla uratowania biednego 
dziecka, lekarz postanowil 
chwycić się środka najbardziej 
radykalnego, W tym celu ka- 
zał rozesłać na podłodze mate- 
rac i na tym materacu chore 
dziecko musiało w ciągu dwu 
minut stać na głowie, Trzyma- 
no ją mocno w kolanach i w 
kostkach i powiedziano, by w 
ciagu tych dwu minut głęboko 
dwukrotnie odetchnęła, 


Gdy ją po tym zabiegu poło- 
żono do łóżka i zmierzono puls, 
okazało się, że jest on prawie 
normalny, bo nie przekracza 80 
uderzeń na minutę, Kuracja 


sposób leczenia inny lekarz cho 
rób sercowych oświadczył, że 
wprawdzie leczenie wysokiego 
pulsu przez stawianie chorych 
na głowie często bywa stoso- 


wane, lecz nigdy n ema] nie da- 
je pożądanego wyniku, Opisa- 
ny więc wypadek jest w medy- 
cynie niezmiernie rzadkiem zja. 
wiskiem, 


` Tak wyglądają dzieci, 


FOSFALINĄ d-ra Monikowskiegol 
Każda matka, dbająca o zdrowie swych dzie- 
3 ci, odżywia je tylko b. smaczną 
FOSFALINĄ d-ra Monikowskiego, 
która wpłvwa dodatnio na rozwój tkanki 
kostnej, zawierając wszystkie sole odżywcze, 


ABC 


Zima na 
południu 


Neapol pod śniegiem 


Obecna zima płata figle nie- 
bywałe; nietylko bowiem śnieg 
spadł bardzo obf cie na francu- 
skiej R vierze, gdzie nikt już 
śniegu nie pamiętał, lecz nawet 
Neapol, znacznie bardziej na 
południe położony, znalazł się 
pod śnieżnym całunem, Wpraw 
dzie śnieg ten topniał dość szyb 

© (w Cannes np. wystarczyło 
dwu dni na to, by znikł bez 
śladu), jednak i tam zima dała 
się we znaki. 


odżywiane 


U1 


zaferi 


Rekord w manei 


Pewien amerykanin w ciągu 5 miesięcy 
ożenił się 16 razy 


Niejaki Frank Wills, młody 
poliganista, pobił rekord w 
swo'm rodzaju, zdołał bow em 
w okresie pięciu miesięcy Za- 
wrzeć szesnaście ślubów, I gdy 
by nie to, że polica go aresz- 
towała, ożeniłby się napewno 
po raz siedemnasty, poczynł 
już bowiem wszelkie po temu 
przygotowania. 


Aresztowany Wills sam przy- 
znał się sędziemu, w jaki to spo 
sób zawarł tak wiele mał- 
żeństw, Działał on w każdym 
wypadku jednakowo, zdobywa- 
iąc narzeczone przy pomocy 
drobnych ogłoszeń w pismach. 


Ogłosiwszy po raz siedemna- 
sty, że poszukuje żony, Wills 
otrzymał aż 82 zgłoszenia, a po 
zaznajom'eniu się z kandydat- 
kami dowiedział się od sześciu, 
że gotowe są wyjść za niego. 


Sposób rozłączan'a się z Żo- 
nami miał Wills bardzo prosty; 
nie uznawał rozwodów, a gdy 
mu się kobieta przykrzyła, po- 
prostu ją porzucał; porzuci- 
wszy dziś jedną, miał dnia na- 
stępnego tuzin innych kobet, 
gotowych zastąpić miejsce po- 
rzuconej. Porzucał zaś, jak wi- 
dzimy, często, niemal co ty- 


merykański zapatrywać się bę 
dze na to bezprzykładre w 
dziejach wielożeństwo, szcze- 
gólnie, że Wills już przedtem 
bywał karany sądownie za róż- 
ne nadużycia. 


REMEDZUCZZE 

y KAŻDY 

PRENUMERATOR 
ABC 


JEST (LZPECOII 


w _Poznańsko-Warszawskiem 
Tow. Ubezp. Polisa © 200195 


od skutków niesz zęśil- 
wych wypadków 


a śmierci 
b) stałego kalectwa 


da wysokości 


2.5900 zł. 


UWAGA, Jedynym warun- 
klem korzystania z bezpłatnej 
asekuracji ABC jest punktu- 


więc, choć bardzo radykalna i 
niezwykła, miała swój skutek 


W dziesięć minut później ma- 
ła ziadła z ośromnym apetytem 
kawał indyka, a pokrzepiona 
w ten sposób mogła nawet 
wz'ąć udział w grach towarzy- 


skich, 
Zapytany o pogląd na 


ząbkowanie. 


inne środki odżywcze. 


taki 


MORSKI. 
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Qyspr tortur i Śrzierci 


Zmieniilśmy się w „ekspedycję nauko- 

wą“. — Nieufny kareł. — Trzeba zno- 

wu uciekać. — Lasclate ogni speranza 
Plan rotmistrza B. był następujący: 


Wywołać kogoś z mieszkańców wioski, oświad- 
czyć mu, że jesteśmy członkami ekspedycji nauko- 


rOSFALINA d-ra Monikowskiego, ułatwia niemowlętom 


FOSFALINA d-ra Monikowsk'ego, to nalepsza odżywka 
dła dzieci, matek i rekonwalescentów, przewyższająca jakością wszystkie 


Do nabycia wszędzie. 
Cena pudełka w biaszanym otyginalnym opakowaniu zł, 2.— 


Skład główny: Zak.. Przem. Chem. Farmac. „PROTON“ Warszawa, 
3180 


wej, mającej za zadanie zbadania przyrody Karelji, 
ze odłączyliśmy się od oddziału ekspedycyjneśo ' 


i błądzimy po puszczy od kilku dni bez prowianiów. 
Chcemy więc kupić prowiantów i wziąć przewodni- 
ka, któryby zaprowadził nas do miejsca, w którem 
zostawiliśmy całą ekspedycję. Przewodn.ka tego, po 
oddaleniu się od wsi, mieliśmy zabrać ze sobą i kazać 
mu prowadzić się najkrótszemi etapami do granicy 
Finlandji, 

Do wykonania tego planu delegowaliśmy więc 
projektodawcę i p. S., który wśród pozostałych nas, 
swoim wyglądem wzbudzał najwięcej zaufania Mieli 
oni stojąc nad brzegiem jeziora rozmawać z wywo- 
łanym ze wsi, a ja i rotmistrz Malsag usadowić sę 
w ZU | zaroślach i czuwać nad całością ich 
osób. 

Doprowadziwszy garderobę swą do jakiego ta- 
kiego porządku obaj „uczeni” udali się na brzeg ie- 
ziora, a rotmistrz Malsag i ja z karabinami w rękach 
zajęliśmy stanowiska. Rotmistrz B, i p. S. stanąwszy 
nad brzegiem jeziora, poczęli przyzywać mieszkań- 
ców, Po półgodzinie takiego wołania odbiła naresz- 
cie od przeciwległego brzegu łódź i przypłynęła do 
nas. W łodzi zna dował się jeden mężczyzna, 

Gdy podpłynął do naszego brzegu, zauważyłem. 
przestrach odmalowany na jego twarzy, Zrob ł przy- 
tem ruch jakby chciał odpłynąć. W dać była po nim 
że spodziewał się on ujrzeć kogoś innego. Rotmistrz 
B. nie dając mu czasu na jakieś refleksje, zapytał go 
o nazwę wsi, potem w bardzo wymowny sposób, 
opowiedział o tej ekspedycji naukowej, o naszem 
zbłądzeniu, zobrazował mu nasze położenie ji kazał 
mu przywieźć prowiantów, dodając, że chojnie zapła- 
ci za nie, Dawał mu nawal pieniądze zgóry. 


dzień. 

Z tego zapewne powodu nie 
mógł sobje przypomnieć na- 
zwisk wszystk ch żon, poślubia 
nych w czasie od lipca. Wykry- 
to je jednak, gdyż Wills posia- 
dał bardzo obf tą koresponden- 
c'ę matrymonjalną oraz listę do 
kładną wszystkich swych oliar. 
Ciekawą jest rzeczą, jak sąd a- 


niezbędne dla wzrostu i rozwoju dziecka. 


calego zł. 3.50, 


S-go Stanisława 9/11. 


alne opłacania zalegiej pra- 
numsruty. 

A Wydanie stoeume gą 

É Warszawą, Zgoda 1 k 

Oddziały: Brześł a/B, K lisz, 

ma lublin (stó Pom, Fomai, 

Siedsce, Wilno. 
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Po minie chłopka, zauważyłem, że „ekspedycja* |jąc dalszą drogę zamkniętą nieprzebytemi, tym ra- 
tu nic nie kupi, dlatego też nie ździwiłem się, gdy | zem naprawdę, moczarami. Rzuciliśmy się w lewo, 


chłopek oświadczył, że wieś jest tak ubogą, że nic 
nie posiada. Na propozycję rotmistrza B., by zebrał 
mimo wszystko, we wsi ile się da żywności, odrzekł 
że postara się, poczem odpłynął, ob ecując jak moż- 
na najprędzej wrócić. 

Gdy przypłynął do wsi i znikł między chalupa- 
mi, zrobił się ruch między mieszkańcami. Zrozum a- 
łem, że i nam czas najwyższy „odpływać”, bo może 
być zapóźno, jednak na prośbę rotmistrza B. zgo- 
dziłem się jeszcze na półgodzinne oczekiwane, po 
upływie której zawróciliśmy. Obawialąc się, by te 
pół godziny, stracone na wyczekiwaniu, n'e dało 
mieszkańcom, czy będącym tam bolszewikom, czasu 
aa obejście nas lasami, znów iaknajszybciej ruszyliś- 
my, lecz już nie po kładce, a naprzełaj bez ogląda- 
nia się na teren. Na więcej ucierpiał na tem rotmistrz 
Malsag, któremu dokuczały odmrożone nogi. 

Klął więc na czem Świat stoi i „ekspedycję nau- 
kową i jej pro'ektodawcę į wieś niegościnną i mnie, 
pędzącego pochód jak można na'szybciei. by wygrać 
na czasie j nie dać się zaskoczyć gdzieś bolszewikom, 
bo że w n'eprzychvlnem potraktowaniu nas we wsi 
była ręka Czeka lub jei oko nie uległo dla mnie nai- 
mniejszej wątpliwości. Że we wsi poznano nas, a ra- 
czej domvślano się jaką to jesteśmy ekspedycją nau- 
kową, również nie ulegało wątpliwości, 

Faktem było, że ludność nie potraktowała nas 
tak, jak s'e tefo spodziewaliśmy, w obawie terroru 
ze strony bolszewików za okazaną nam pomoc; 
najprawdopodobniejsze zaś, że Kareł, który przy- 
plynął na wezwanie rotmistrza B., był komunistą — 
wiejskim dygnitarzem bolszewickim jakich nazna- 
czają bolszewicy na każdy na'mn'ejszy ośrodek za- 
ludnienia. Tak należało chociażby sądzić z jego za- 
chowania się. bo gdybyśmy byli natrafili na zwykłe- 
do chłopa-Kareła nie komunistę, bvłby nam pow'e- 
dział wyraźnie czego się mamy spodz ewać į ostrzegł 
nas, gdyby we wsi byli czekiści, 

Po odejściu od wsi i ominieciu kładki natrafil'ś- 
my na tak wielkie moczary i błota w lasach, że nie- 
raz stawiałem sobie pytanie czy uda nam się je 
przejść. 

Goniliśmy ostatkami sił. Rotmistrz Malsag do- 
słownie padał. Osłabł do tego stopnia, że nie był 
w stanie nieść karabinu, Wlokąc się tak i topiąc we- 
szl śmy w dolinę, w której stanęliśmy bezradni ma- 


by je ominąć, to samo, Zawróciliśmy na prawo znów 
moczary i błota, 

Kołując tak przez długi czas, natraf liśmy nako- 
niec na względny teren. Wyszliśmy na jakąś dość 
dużą polanę miejscami pokrytą w:ększemi lub mniej. 
szemi grupami drzew. Idąc tą polaną po kolana w wo- 
dzie i błoce, trafiliśmy na czystą wodę z pod której 
widać było zieloną trawę, Na środku tej wody ster- 
czała wysepka, mająca około  trzystu—czterystu 
kroków w obwodzie. Na wysepce tej, między drze- 
wami, czerniły się boki jakieś budowl. Chcąc cho- 
ciażby odpocząć skierowaliśmy się do niej, 

Po przybyciu na miejsce znależl śmy maleńką 
kurzą chatynkę z małym otworem, służącym jako 
drzwi, Na czworakach weszliśmy do środka, Zasła- 
liśmy tam podłogę wysłaną sianem, w rogu zaś piec 
ułożony z kamieni bez komina. Obok pieca sporo 
suchych smolnych drew. Rozoalil śmy więc zaraz 
ognisko, przy którym zaczęliśmy się grzać. Dym 
z ogniska nie ma'ąc komina rozszedł się po calej 
chatce, jednak wkrótce ulotnił się specjalnie zbudo» 
wanymi dla tego otworami. Po dziesięciu minutach 
w chatce było ciepło zunełnie, Rotmistrz B. wyszedł 
na zwiady obejrzeć okolice wysepki, a zaś, załąłem 
się wybraniem odpowiedn efo stanowiska na ustawie 
nie straży, powzieliśmy bowiem zamiar zrobić tu 
dłuższy odpoczynek ze wzólędu na rotm. Malsarsa, 
który nie był w stanie zrobić już kroku dalej, i zająć 
się jego odmrożoną nogą. 

Po wybraniu odpowiedniego miejsca į ustawie- 
nia na niem straży, wlazłem na czworakach do izby, 
rozebrałem się, porozw eszałem odz eż dla wystisze- 
nia i wyciąćnąłem się na sianie obok pieca. marzac 
o jakim takim nos'łku. Ne jedliśmy już od trzech 
prawie dni, głód więc dawał się we znaki nie na 
żarty. 

Dookoła nas była puszcza, Lasy. woda, błota 
i kamienie. N'e bvło na mniejszej nadzieji na wvdo- 
stanie skadkolwiek bodaj odrobiny żywności, Roz- 
pacz mogła ogarnąć nawet człowieka o najsiln ejszym 
charakterze By zgłuszyć głód starałem s'ę zasnąć— 
napróżno! Naraz usłyszałem przed chatką głos rot- 
m'strza B, jakiś przytłumiony i słowa skierowane da 
mnie „na, trzymaj". Z temi słowami wpadł do chatki 
rzucony jego ręką duży, okrągły suchar. 

(D. c. n.) 
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Następstwo ostrych mrozów tegorocznej zimy 


aga wilków 


Błada zgtodn!iatych zwierząt podchodzą niekledy do wielkich miast 


Bardzo niedawno zaszedł nie 
bywały wypadek: na jednej z 
głównych ulic Budapesztu za- 
biło wilka, ktory z okolicznych 
lasów przedostał się do stolicy, 
dokąd zagnal go glod. Wypadek 
ten był ostrzeżeniem, że wilk; o 
których w wielu krajach głucha 
jut było, stały się znowu po 
ważnem _ niebezpieczeństwem 
dla wsi europejskiej, 

Nietylko zresztą wsi, bo gdy 
ge głód zmusza, wilk zapomina 
0 wszystk em i wdziera się tam 
nawet, gdzie dostać się bardzo 
trudno a uwap na urządzone 
przez cywilizację zapory; prze- 
dostaje się nawet do dużych 
miast, 

Tegoroczna bardzo ostra zi- 
ma į wielkie opady śnieżne, no- 
tuwane tam nawet, gdzie cale- 
M, |atamj nie ogląda się zazwy- 
Czaj edneśo płatka śniegu (np. 
Na Rivierze), spowodowały, że 
$ranica wilków w Europie prze 
Bunqia się bardzo na zachód 

ic więc dziwnefo, że hulają o 
ne w samem sercu Węgier, sko- 
ro pisma doniosły 28 grudnia, 
iż wilki nietylko napadały w 
Belgji na fermy, hodujące owce, 
lecz przedarły się nawet do 
m'asta Mors, n.edawno odbudo- 
Wanego po wojennych zniszcze- 
Diach. a leżącego przecie już na 
franicy francuskiej, 

Nawet we Francji wilki wystę 
pują obecnie calemi gromadami, 
śzczególniej w górzystej Ower- 
Dji, gdzie walka z niemi musi 
być prowadzona z wielkim na- 
kladem pieniędzy. Tylko Anglja 
wolna jest od wilków, a faki 
ten zawdzięcza jedynie swemu 
polożeniu geugraficznemu. lam 
zresztą wilki wytępiono do- 
Szczętnie już czterysta lat temu. 
a angiclska wojna z wilkami 

Osztowała tyle pieniędzy i wy- 
sitków ludzkich, co  najkosz- 
townejsza wojna prawdziw.a 

Europa środnowa długo o 
wilkach nie słyszała, gdy nade- 


EET RCEOOEZORTIO 
W Warszawie ma powstać 


Rasa targowa 


Zamierzone uruchomienie Kasy tar- 
dowej prez magistrat stol. m War- 
Sawy nie moglo dotychcaaa nasiąpić 
albowiem rząd nje udzielil Przyrzu 
Czonych kredytów w kwocie 3 mil. 

ów złotych 

najbliższym czasie przewidziana 

M interwencja magistratu warszaw- 
skiego u czynników miarodajnych w 
tej "prawie. 

Dzialalność Kasy Targowej będzie 
Mala przedewszysikiem ma celu, 1) 
udzielanie pożyczek krótkotermina 
WYCH aa dogodnych waruakach aa- 

Wtom pwięrząt rzeźnych dla umie- 
Lulużmepia kupców detalistów od bur 
towników | pośredników których 
zby! wielki ryski Oow.dułą droty 
SA migm. oras 2) ralnleresowania pro 
UCQR tÓ w 


rzeźnych do 

zie in 1p orisowel przez 1apewnie.- 
rz 

meat aai i stalmest przy teg 


Forum" 


zwierząt 


Glosy czytelników 


0 wrcony sypialne 
do Krynicy 


Szanowny Panle Redaktorze! 

tech mi wolno będzię 

À za pośred- 

mMceiwem „ABC” skierować do łaj: 

sterjum kolej zapytinie, dlaczego do 

AS która staje się obecnie oo. 

ża eea TA niema wagonów sy- 
Łączę wyrazy prawdziwego sza- 

cunku 

Dr. Zolia Rostkowska, 
AL 1923, 


Warszawa, 


szła wojna światowa, wilki wra 
cać zaczęły na opuszczone od- 
dawna pozycje, dając się szcze- 
gólnie we znaki we wschodniej 
Europie Napadały one na lu- 
dzi, porywały konie | bydło; a 
stopniowo, rosnąc liczebnig co- 
iaz bardziej, przenosiły się ku 
zachodowi. 


Ponieważ Rosja x powodu 
wojny domowej i późniejszego 
upadku zupełne  zaniedbała 
walkę z wilkami, rozmnożyły 


Się one tak dalece, że w r. 1926 
przedostały się masami do Prus 
wachodnic gdzie trzeba było 
rozpocząć z niemi bardzo ener- 
ficzną | kosztowną walkę; wła- 
dza płaciły manowicie po ty- 
siąc zgórą złutych za każdego 
zabitego wilka. 

Niemcy oddawna [uż zapo- 
mniały o tej pladze, nic więc 
dziwnego, że pojawienie się ich 
ponowne przyjęto narazie z nie- 
dowierzaniem, a później z przy- 
gnębienicm Ale zato w Rosji 
w lki czują się dziś tak dobrze, 
lak licznie sią rozmnażają, jak 


u. ORDYNACKA 
CYRK 3 8 m. 13 


m. w. 
Potężna NOWOŚĆ-AIRAKCJA 

wyściji samochod-w 
prześciyających się w powietiru. 
BALEI p T. WYSOCKIEJ. MAŁPO- 
LUD „[eko”. Cud. DZIECI muzyk. 
1 14 N.rów 3931 


W dnłu jutrzejszym odbędzie 
się w Filharmonn koncer! symło- 
nizny poswiąqcony muzyce mwaj- 
carskiej Dyrygować aim będzie 
znukomity mudykolug I kotnpuay- 
tor Heuryk Opieński, od którego 
Otrzyujewiy poniższa uwag} o 
wapółczusanej muzyce helwechiej: 


W.adomości o muzyce i kom- 
pozytorach szwajcarsk.ch były 
— mie tylko u nas, lecz na ca- 
łym świecie jeszcze a koncem 


19-tego wieku — dosyć skąpe z 
tegu puwodu, że utwory tych 
koiapozyturów wciągane były 


najczęściej w orbitę sztuki me 
mieckiej lub Urancuskiej, 
Od lat jednak blisko czter- 
dziestu chęć samodzielności ar- 
tystycznej okazywała sę Coraz 
silniej u muzyków  szwajcar- 
skich, aż skrystalizowała się 
wreszcie w roku 1900 w „Sto- 
warzyszeniu Muzyków Szwaj- 
carskich”, Stowarzyszenie to u- 
rządza od czasu swego powsta- 
mia doroczne estivale muzyki 
szwajcarskiej (naprzemiany sym 
lomcznej i komeralnej). co rok 
w innej, a wyjąlkowa tylko po- 
sświęca programy pamięci świe- 
to znarłych wybitnych czion- 
ków 
Rozwój też narodowej muzy- 
ki szwajcarskiej stoi w ścisłym 
związku z dzialalnością tego 
potężnego mè dzisiaj i zasubne- 
go w środki Enia 
Najwybitniejszymi kompozy- 
torami srwajcarskimi z okresu 
ostatnich lat 30-tu są Hans Hu- 
ter, Fryderyk Klose, Herman 
Suter. Volkmar Andreae, Fr. 
Brun, K H. David, Artutr Ho- 
negger, Othmar Śchoeck, Fr. 
Niggli, Walter Schulthes, (2 
Szwajcarji niemieckiej) Otto 
Barblan, Gustaw Doret, E, Ja- 
ques - Daleroze, Pierre Mauri- 
ce, A. Deneveaz, Menri Gagne- 
bin, Al. Fornerod, {z Szwajcarii 
francuskiej) Herman Suter, któ- 


nigdy przed wiekami, 

Nawet północne Włochy nie 
są wolne od wilków, a w Jugo- 
slawh w ciągu ostatnich dwu lat 
występowały one tak licznem 
stadami, że trzeba było wresz- 
cie użyć wojską do walki z tą 
plaga. 

Cry wilki naprawdę są taką 
klęską, za jaką są podawane? 
Na to pytanie najlepiej odpowie 
dzą takty. W ciągu ostatnich lat 
p'ęcu były wypadki, że w Ru- 
munji wilki poszarpały dzieci; 
były postrachem ludności w 
północnej części Portugalfij na- 
padały na ludność miejską srod 
kowych Włoch; w Rosji przed 
trzema laty pożarły 50 tysięcy 
koni i tyleż sztuk bydła; w cią- 
gu lat ostatnich zdołały się prze 
dostać nietylko na Węgry. lecz 
nawet nad ocean Atlantycki. 
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KAŻDY MĘŻCZYZNA. 
zarabiający na utrzymanie domu 
POWINIEN UPROSIĆ SWĄ ŻONĘ, MATKĘ LUB SIOSTRĘ 
by natychmiast zaprenumerowała 


IU DOMOWEMU, KODOM I ROBOTOM 
t 


(UE | W DOMO” ; 


gdyż bez pomocy fachowej tego pisma 


PROWADZENIE GOSPO 
jest bardzo 


Prenumerata z przesyłką pocztową: miesięcznie 


DARSTWA DOMOWEGO 
utrudnione. 


1 zł. 80 gr. 


kwartalnie 5 


Numery okazowe po nadesłaniu 50 gr. znaczkami pocztowemi. 
z 


Prenumeratę należy wysyłać pr 
konto Nr. 12200 do Administracj 


zekazem lub czekiem P.K.O. na 
tw Warszawie, Plac Zamkowy 99. 


Zamiast zasiłków — praca 


Pianzmniejszenia bezrobocia 


przedstawiło rządowi w Specjalnym memorjale grono 


W tych dniach grono przemy 
słowców zwrócilo się do rządu 
z memorjałem zawierającym pro 


Współczesna muzyka 
Szwajcarska 


rego symfonja figuruje na czele 
pivgramu pątkowegu kuncertu 
był przez długie laia — aż da 
swej smierci dyrek lorem 
kuncertów symfonicznych w 
Bazylei (miejsce po nim obiąl 
Feliks Weingartner); ostainiem 
koza jego dziełem, które 
zdubyło sobe europejską sławę 
byłu Uratorjum „Laudi” (Hymn 
sw.  kraaciszkaj. Symłionja 
dmol (na tematach ludowych 
szwa,carskich] była skompuno- 
waná i ofiarowana djia Lmwer- 
syteiu w Bazylei jako podzię 
howanie za Udzielenie tytułu 
Dr. hon causa. 

Gustaw Doret (również pier- 
wszorzędny pisarz muzyczny! 
jest autorem kilku oper i pieśni; 
Suita tessyńska osnuta jest na 
tematach ludowych z włoskiej 
Szwajcarji; Doret, którego ope- 
ra „La tisseuse d'Ortikes" wy- 
stawioną była w roku zeszłym 
w Opera Comique w Paryżu. 
jest równ.eż autorem muzyki do 
tegorocznego slynnega „dw ęta 
winogradników" przedstawia- 
nego w Vevey. 

Pierre Maurice, autor subtel- 
nej suity poezji chińskich, napi- 
sa} szereg oper wystawianych 
z powodzeniem w Niemczech. 

Othmar Schoeck dyrektor 
kuncertow symionicznych w St. 
Gallen jest przedewszystkiem 
piesmarzem, cboć kilka jego o- 
per było y powodzeniem wy- 
stawionych na cenach szwaj- 
carskich į niem eckich 

Fryderyk N.gfli jest kompo- 
zytorem cenionych bardzo (prze 
ważnie w charakterze ludowych 
pisanych) pieśni. 

Program piątkowego koncer- 
tu nie obejmuie przedstaw cieli 
najnowszych prądów muzycznej 
twórczości szwajcarskiej, któ- 
rej najcelniejszym reprezentan- 
tem jest Artur Honegger. 


przemysłowców 


jekt częściowego zapobieżenia 
bezrobociu, 

Autorzy memorjału proponu- 
ją, aby zerwać niezwłocznie z 
dotychczasowym systemem u- 
dzielania bezrobotnym bez- 
zwrotnych zasiłków  pienięż- 
nych, a w zamian za to dawać 
ludziom pracę płatną podluy 
normalnych stawek  przyna:- 
mniej 3 dni w tygodniu, 
«Bezposrednim skutkiem ta- 
kiego zarządzenia, zdaniem au- 
torów memor,alu, byłby prze- 
dewszysikiem gwałtowny spa- 
dek ilości osób pobierających 
zas.łki Natom asi przemysł me 
będzie już napotykał na prze- 
szkody w próbach częsciowegu 
uruchomienia swych fabryk 
choćby na 3 dni w tygodniu. 
Przemysłowcy uważają, że fun 
dusz bezrobocia zamiasų wyda- 
wać pien.ądza na bezrobotnych 
winien przyjść z pomocą w Do 
staci pożyczek oprocentowa- 
nych į zabezpieczonych szcze- 
gólnie tym zakładom i wytwór- 
com, którym brak środków o- 
brotowych uniemożliwia utrzy- 
manie ruchu. Wzamian za to 
przemysłowcy winni zobowią* 
zać się zatrudnić pewną ilość 
robotników. Z tego samego kre- 
dytu, czerpanego z funduszu 
bezrobocia winny korzystać i 
przedsiębiorstwa prywatne Í 


zobowiążą się pod gwarancją, 
te będą mogły dać zatrudnie- 
zie bezrobotnym przez organi- 
zowanię robót publicznych ściś- 


Ga i komunalne, które 


lej mówiąc budowę dróg j ka- 
nałów, regulację rzek, budowę 
portu w Gdyni, kanalizację 
mastit d 


Szczególnie na czasie jest ko. 
nieczność rozszerzenia komuni- 
kacji wodnej, będącej najtań" 
szym środkiem przewozu dla 
produktów rolnych ji węgla 
zwłaszcza, Że uruchomienie 
plac w tym kerunku wymaga 
9C proc. robocizny, a tylko 10 
proc. materjałów, 

Memorjałem zainteresowały 
sią slery rządowe, 


Zaparcia, — Cascarine Leprince już 
od 4U lat stosowana jest z powodze- 
niem przez lekarzy całego świata; u- 
suwa przyczynę aaparcia, dzięki czem 
mu Jeczy to cierpienie, powodujące 
tyle różnorodnych dolegliwości; , daje 
wyśmienite wyniki we wszystkich 
przypadkach zaparcia Dawka: 1 lub 
2 pigulki wieczorem podczas jedzenia, 
Sprzedaż we wszystkich aptekach, 
Cena sł. 4.60 za flakon. Nie należy 
dowierzać środkom zastępczym Praw 
dziwe tylko w polskiem opakowaniu: 
b.ałę litery ma niebieskiem tle. 
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W młynie Grasberga 


Strejkuje 


Od kilku dni trwający streik 
w parowym warszawskim mły- 
nię Grasberga na Solcu na sku 
tek żądania podwyżki płac i u- 
trzymania w mocy umowy zbio- 
rowe; zauvstrza cię. 

Do strejku przyłączyli się ple 
karze piekarń istniejących przy 
młynie Grasberga. 

W odpowiedzi na strejk dy- 
rekcja młynu parowego Gras- 
berga wymówiła pracę człemu 
szeregowi robotników, a w pier 
wszym rzędzie piekarzom. 

Ogółem strejkuje około 250 
osób 


250 osób 


Na skutek starań Zarządu 
Zwązku Robotników Przemy- 
słu Spożywczego przewidziana 
jest interwencja inspektoratu 
pracy. 


Awans niższych oficerów 


Jak wiadomo ostatni awans 
oficerski przyniósł tylko miano- 
wania wyższych oficerów. Jak 
się dowiadujemy awans niż- 
szych oficerów będzie ogioszo= 
ny z końcem stycznia, 


ZAKOPANE odmiadza 


Tak sadzi warszawianka pani Doa 


Święta! Dostaję urlop. Ach, 
cudowniel Pojadę do Zakopane 
go, gdzie tak dużo śniegu, powie 
trze jakieś inne, czyste, świeże, 
orzeźwia ące, ba, nawet odmła 
dzające, Tak, tak, nie potrze- 
ba Woronowów i Steinachów. 
Na samo to wspomnienie czuję 
się o 10, o 20 lat młodszą, a 
czar niewypowiedziany kołysze 
mą wyobraźnię; ulatuią, jakby 
na skrzydłach w  przezrocze 
przestworza, wreszcie zamęt. ja 
kieś przemiłe upojenie, rozkosz 
ne ciepło, pomimo 28 st. mro- 
zu. 
I że też ludziskom chce się 
jeszcze odwiedzać różne zaka- 
zane lokale w których upaja- 
ją się kokainą, skąd można bar- 
dzo niemile przejść się z panem 
posterunkowym do komisarjatu 
P, P. Takież upojenie, tenże 
czar użyczy nam Zakopane, 
gdzie nawet p. posterunkowy 
nie ma nic przeciwko temu, 
skoro tylko opłaci się kilka — 
nie nie znaczących — złotych 
za to kokainowo upa,ające po- 
wietrze zakopiańskie, 

Ale, ja też sobie ulatuję w 
niebiosy, niepobna, że czas u- 
cieka, że gotowam raptem, na 
tej całej ekstazie wyjść jak 
Zabłocki na mydle i przez mo- 
ją nieopatrzność, zamiast rozko 
szować się do utraty zmysłów 
czarowną przyrodą, będę cho- 


dzić po ulicach Zakopanego oso |, 


wiała. a lekkie powietrze, bę- 
dzie mię uciskało gorzej od 
trzydziestki z górą, ba, nawet 
moje eleganckie spodenki nie 
zwrócą niczyjej uwag, najwy- 
żej wówczas, jak ten, lub owa, 
oglądnie się, wzruszy ramiona- 
mi, pomyśli, lub nawet głośno 
wypowie (bo w Zakopanem iest 
to przyjęte): „Ot, jakaś stara, 
ubrała się w spodnie i myśli, że 
ją to odmładza”, 

Nie, na to narazić się nie 
chcę, za nic w świecie i na 
złość wszystkim „tym“ i „o 
wym" będę młodą, wesołą, wzbu 
dzającą za. nteresowanie a moja 
trzydziestką zgórą, gdzieś się 
skryje, że, ani się nikt jej nie 
domyśli, a moje spodenki wzbu 
dzą zazdrość. Wówczas i po- 
wietrze zakopiańskie zrobi swo 
ie, 
Idę, w tej chwili zatelefonuję 
do Tadzika, toż chłopak jakby 
stworzony na ową różdżkę cza- 
rodziejską, która potrafi wraz 
z upa,aącem powietrzem zako. 
piańskiem, zastąpić Woronowa 
i Steinacha, potrafi dać wyczuć 
czar Zakopanego, dodać uroku 
moim spodenkom, ludzi nami 
zainteresuje, wzbudzi zazdrość, 
wywoła żółtaczkę u pań samot 
nie przez ulicę kroczących į wo- 
góle patrafi jeszcze wiele, bar- 
dzo wiele, ale o tem, już ja tyl- 
ko mogę wiedzieć, myśleć i dy- 
skretnie uśmiechać się. 

Tadzk, chłopak kochany, on 
ze mną pojedzie, ze mną jechać 
musi, 

Pieniędzy nie ma? To nic, 
jakoś się to zrobi. Mam trochę 
więcej oszczędności, pożyczę, 
rachunki — niby to w pośpie- 
chu, na razie — sama wyrówny 
wać będe, czem nawet wprawię 
gdo w lepszy humor a różdżka 
czarodziejska niezrównaną bę- 
dziel 
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Il. 
I już po świętach, a czar 
trwa jeszcze, trwa dalej, pomi- 

m; takiego oddalenia, jak War- 
szawa — Zakopane. To koka - 
nowo - upa ające powietrze zda 
się, podążyło za mną aż tu, do 
mego zacisznego — dawniej 
dusznego pokoiku „a stare wy- 
szerzałe mebelki, jakby odświe- 
żone, 

Wszystko, wszystko tu jakieś 
inne, 

Co, ósma, jego jeszcze niema? 

Przyjdzie, przyjdzie napew- 
no. 

Ach ten wyjazd do Zakopane 
go był nieporównany, po mi- 
strzowsku ułożony i wykonany. 
Różdżka czarodziejska nie za- 
wiodła, ba, nawet działa spraw 
nie i w Warszawie. zda się, ca- 
łe Zakopane, z całym urokiem 
i chaszyszem przeniosła tu, do 
mego pokoiku... 

Jakże czuję się teraz młodą! 
Ad, Barzyna. 


Konkurs skoków na 
Rrokwi w dn. 1 stuczniń 


1828 r. 


Staraniem sekcji narciarskiej 
„Sokoła” odbyły się w dniu Na 
wego Roku zawody w skokach 
na Krokwi. Warunki terenowe 
lepsze niż przy poprzednim kon 
ursie w dniu 26 grudnia z. r. 
Wyniki zawodów przedstawiają 
się następująco: z 

I klasa: Bronisław Czech fS. 
N. T. T.) nota: 15,805 — 30, 33, 
43 m. 

2) Sieczka Stanisław (Sokół) 
15,394 — 31, 32, 43 m. 

3] Krzeptowski Andrzej [ 
(Sokół) 15,233 — 31, 32, 37 m. 

4) Zaydel Tadeusz (3 p. strz. 
p.) 13,944 — 26, 27, 35 m, 

5) Żytkowicz (3 p. strz. p.) 
12,755 — 25, 30. 32 m. 

6) Rozmus (Wisła) 12,637 — 
24, 28, 33 m. 

7) Lankosź (K. T. N.) 11,838 
— 28. 31, 35 m. fz up”dxiemi. 
8) Graca (Sokół) 10,610 — 21 
25, diam. 

9] Gąsien'ca Wł>dysław (S. 
N. T. T.) 9138 — 23, 24, 27 m. 

Il-ga klasa: 1) Motyka Stani- 
sław (S. N. T, T.) nota 13,890 -— 
21. 31, 41 m, 2) Cukier (Sokót] 
12694 —24 (upadkiem), 33, 44 
(z upadk.l, 3) Szostak Antoni 
(Sokół) 10494 — 25, 26, 30 m., 
4) Szostak Karol (S. N. T. T) 
10472 — 25, 26, 30 m.. 5) Mo- 
tyka Juljan (Sokół) 9194 — 22, 
25, 24 m. 

T-cia klasa: 1) Słowik nota 
14727 —- 27, 31. 39 m. 2) Kole- 
sar 8,794 — 20, 24, 26 m., 3) 
Roy (Sokół! 8527 — 23. 23, 22 
m. A Wilsa (Wisła) 8518 — 
20. 30. 31 (z upadkiem. 

Bronisław Czech zyskuje więc 
ronownie pierwsze miejsce i jak 
dotychczas jest wśród n-szych 
rkoczków bezkorkureneviny. U- 
stanowił on też swvm 48 m. ska 
kiom rekord skaczni dnia. Żvtka 
wies pełniący służbe w wosk 
skokał no raz rierwszv a jed- 
nrk pokazał łądnv styl w po- 
wiatrzu i poderes ladowania, > 
inniorów Motyka Stania w 
minł nojdłasszy ska- w kan- 
kursie hn 44 matry Orsaniza- 
cia zawodów dorosła swego za- 
dania. 
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Hotel - Pensjonat 


„BRISTOL“ | 


Pierwszorzędna Restauracja. 
Dancing pop iud. i wieczor- 
ny przy dźwiękach orkiestry 
iazz-band Front - Heymana. 


Centrum życia 
towarzyskiego 
sezonu 


CENY UMIARSO - ANE 


I 
i 
j 


EES E EE 
Reden w „Tatezgnskiej“ 


Od kilku dni występuje w 
„Tatrzańsk.ej" znany humory- 
sta p. Reden. Jego kuplety sa- 
tyryczne doskonale recytowane 
a także i piosenki przedmiej- 
skie, w których celuje stwarza- 
jąc doskonale typki i typy ścią- 
gzją liczne rzesze publiczności. 
Niedługo wystąpi też w progra- 
mie kabaretowym znana tancer 
ka Alma, 


Zawody i konkursy narciar- 
skie w obecnym sezonie zimo- 
wym, 

Poniżej podajemy zestawie- 
nie poważnych imprez narciar- 
skich, jakie odbędą się w stycz- 
niu i lutym w Zakopanem. 

6 stycznia: skoki na skoczni 
na Krokwi S. N, P. T. T. Zako- 
pane. 

7 stycznia: mistrzostwo Tatr, 
bieg rozstawny S., N. Sokół Za- 
opane. 

8 stycznia: mistrzostwo Tatr, 
bieg zajzdowy S, N. Sokół Za- 
kopane, 

14 stycznia: biegi dla junio- 
rów S. N, Zw. Strzeleckiego Za. 
kopane, 

15 stycznia: skoki dla junio- 
rów na skoczni w Jaworzynce 
S. N. Związku Strzeleckiego 
Zakopane. 

19 stycznia: bieg 50 kim, o 
mistrzostwo P. Z. N., wspólnie 
towarzystwa zakopiańskie, 

20 stycznia: mistrzostwo Za- 
kopanego zawody jubileuszowe 
S. N, P. T. T. Bieg 18 klm. Bieg 
pań o mistrzostwo Polski S. N. 
P. T. T. Zakopane. 

21 stycznia: skoki na Krokwi, 
zawody jubileuszowe S. N, P. 
T. T. Zakopane. 

28 styczna: biegi dla senio» 
rów i juniorów S. N. T, S. Wi- 
sła, Kraków. 

29 stycznia: skoki dla senio- 
rów na Krokwi S, N. T. S. Wi- 
sła, Kraków. 

2 lutego: skoki na Krokwi S. 
N. Sokół Zakopane. 

5 lutego: skoki dla iuniorów 
w Jaworzynce S. N. P, T, T. 
Zakopane, 

12 lutego: skoki dla seniorów 
na Krokwi S, N. Sokół Zakopa- 


ne. 

18 lutego: biegi dla juniorów 
i młodzieży S. N. P. T. T., S. N. 
Sokół i Zw. Strzelecki, 

19 lutego: skoki dla juniorów 
i młodzieży S. N. P T. T., S. N. 
Sckół i Zw. Strzelecki. 

26 lutego: bieg 30 kim. o pnu- 
har T. K. U, — S. M, Sokół Za- 
kopane. 


Gdzie sę należy ogłaszać, 
gdzie można się informować? 
Biuro „ESPE* Krupówki 


URZĘDY: 


Starostwo w Nowym Targu, 
Sąd Powiatowy, Nowy Targ, 
Kasa Skarbowa, Nowy Tatrg, 
Zarząd Uzdrowiska, Rynek, 
Urząd Gminny, Krupówki, 
Notarjat Dr. S. Góra, Krupówki 
Dowództwo Garnizonu, Sanat. 
Czerw. Krzyża, 
Posterunek Żand, Wojsk., Dro- 
ga do Poronina, 
Komisarjat Pol. Państw., Ry- 


nek, 
Urząd Pocztowy, Krupówki, 


LEKARZE: 

Dr. Szymon Pap'er, chor. skór- 
ne, wener, i kosmetyka, Ko- 
ścieliska 2. 


ARCHITEKCI: 

Inż. F. Kopkowicz, Biuro arch. 
budowlane,” Zakopane, Ka- 
mien'ec, tel. 157. 


GODNE POLECENIA HO- 
TELE I PENSJONATY: 
Dietetyczny pensj. D-rowej Ku- 
czewskiej pod lek. opieką 
d-ra A, Kuczewskiego, Kuch- 
nia znana. Elektrolux, ul. 

Jagiellońska.  „Borek”, 


„VERSAL” pensj. I kat, poto- 
żony w centrum. Kuchnia wv 
* kwintna. Pokoje słonecznz, 
woda gor. į zimna bieząca, 


„PRZEDSWIT* ul. Chałubiń. 
skiego pensji. Kozłowskiej. 
Pokoje słoneczne. 


SANATORJUM dla chorób 
piersiowych im. d-rów Dłuskich 
w Zakopanem, pod nowem kie- 
rewnictwem lekarsk em d-ra 
Witolda Moczarskieśo długo- 
letniego asystenta kliniki prof. 
d-ra Gluzińskiego. 

Bezkonkurencyjne warun- 
ki kl matyczne. Stosowanie 
najnowszych metod leczniczych. 
„BOREK”, ul. Jagellońska, 

D-rowej Kuczewskiej, Opieka 

lekarska, Pokoje słoneczne, 

Doskonała kuchnia, 

Grand Hotel „STAMARY”, ho. 
tel pensonat Luksus, położo- 
ny we wspan ałym parku, cen 
trum uzdrowiska, obszerne po 
koje i apartamenta, 

„ORLĄTKO" pensj. murowany 
kptnowej Sawiczowej, droga 

owotarska. Pokoje ciepłe, 
kuchnia wykwintna. 

„RUSINÓWKA" ui. Kasprusie, 
ciepłe pokoje Smaczna kuch 
nia, Ceny niskie. 

„BŁĘKITNA" pensjonat dokto- 
rowej Skurczyńskiej — cie- 
płe pokoje, kuchnia wykwint. 
na. 

Pensj. „JASNA“ obok g'mna- 
zjum. Słoneczne pokoje, tro 
skliwa opieka. 


„WANDA“ znany hotel - pensj. 
Krupów‘:i obok Trzaski, Ku- 
chnia rytual. prowadz, przez 
b. dzierżaw”ę pensj. Stl'a 
Obiady dla dochodzących, H. 

Zieśer. 


„BANKI I INSTYTUCJE 
KREDYTOWE" 
BANK PODHALAŃSKI Spół- 
dzielczy, Dom własny. Za- 


Skorowidz Zakopiański 


by reklama była 


skuteczną, 


51, I-e piętro, 


stępstwo Banku Polskiego, 
Załatwia wszelkie czynnosci 
bankowe — przyjmuje wklad 
ki i udziela pożyczek. 


S. LEISTEN, Krupówki, tel. 86. 
Trykotaże, pończochy, edwa 
bie, bielizna męska i damska 
po cenach konkurencyjnych. 


PERFUMERJA _„MIMOZA*, 
Krupówki 69. Perlumy kraj. 
i zagraniczne. Przybory toale 
towe i hygjeniczne oraz apa- 
raty i przyb. fotograf. Ceny 
przystępne, 


FIRMA M, MANGEL, Krupów 
ki. Wielki wybór galanterii 
konfekcji, obuwia  narciar- 
skiego, trykotaży ete, Ceny 
konkurencyjne. 


„BAZAR POD GÓRALEM”, 
Krupówki. Bogaty wybór pa- 
miątek zakop ańskich, przy- 
borów narciarskich, galantcr 
jipo cenach przystępnych. 


DOKĄD PoJsć? 


RESTAURACJA I KAWIAR- 
NIA _ Jaszczurówka Zdrój. 
Codzienny dancing popoł. i 
wiecz, Jedyne miejsce wy” 
cieczkowe, Sport, - Bobsleigh 


T. GAWLIKOWSKI, Krupówki" 
vis-a-vis  księg. Gebetiera. 
Wszelkie delikatesy, wina, 
wódki, wędliny. Ceny niskie. 


„Bazar Artystyczny“ Krupówki 
32, obok „Morskiego Oka ' 
Pamiątki zakop., korale, wa- | 
zony, hafty, pantofle. Wielki 
wybór pocztówek. Oprawa 
obrazów. Ceny konkurency.- 
ne; 

RESTAURACJA „PODHALE” 
obok kościoła Krupówki, wy- 
da,e śniadan.a, obiady, kola- 
cie. Punkt zborny dle narcia 
rzy. 

CUKIERNIA W. LECHKI, ul. 
N, Rynek. Największy wy- 
bór ciastek, tortów wlasne- 
go wyrobu oraz kawa, czeko: 
lada i herbata. Ceny niskie, 
GDZ!E SIĘ UEIERAĆ? 

L, STOTTER. Krupówki, hotel 
„Waenda“ tel. 69, Przybory i 
żarówki elektr., rad osprzęt. 
stale świeże baterje anod, i 
kieszonk. 


ST. BIRŁUS. Krupówki, tel. 34. 
Pierwszorzędny magazyn no- 
wości. Kostjumy sport., pele- 
ryny, wiatrówki — spodnie 
damskie i męskie, swetry, 
czapki, Bławaty, konfekcja. 
Ceny konkur. 


L. WILLINGER, Krupówki 
Spec. ubrania sportowe, 


PIOTR LAL, zakład krawiecki, 
Krupówki. Specjalna pracow 
nia ubiorów i czapek narciar 
skich i sportowych, 


WYPOŻYCZALNIA i sprzedaż 
sanek oraz instrumentów mu 
zycznych w „Bazarze pod Gó 
ralem“ Krupówki, 


SZKOŁY TAŃCA, 
Kene. Szkoła Tańców pod kier. 
A, Chomier-Rarniłowej. Tait- 
ce modne w klku lekcjach. 
Zgłosz. willa „Łimba”, ul. O- 
$rodowa (za pocztą). 


c Srn Wa 


RE 4 743 ; 
kk add LE 
PROGRA IN 


na czwartek, doia 5 b. m, 
Skou MIESCIE. 


CAMINU Nowy Świat 50) 
„lgrzysko namiętności 
tWiasssEŁM |vwy Swiat 19) 


„Clasunowa w Małej sali „Ueńnen 


na milości”, 
CUKRU (Wierzbowa 7, tel 238 32) 
mllogiia Nieznanego Żołnierza , 
FILILARMOUNJA {Jasna oz S} 
„Lasunowa , 


Mewa iHuża 3, przy Marszał 
kowsaiwjł. 

„ł£ubuwa w milość", Występy ar 
tystow. 


MitJSKI (Dluga 25]. 
„bia siczęsciu dziecka“, 
MucA piusoluwana Id, tel 66-20) 
„hrwuwu inara. Występy arlyniuw 
KAN jnowy dwl W, tui diedu 
miiuwiiu Miezauncgy 4Łołnieria , 
SIILUWI (Marazackuwska 112} 
wSurce” z May Fickiord. 
MLENDIU (Uaietu Lunactuburydi 
Suengaii”, 
lumboLA (Marsa 34} 
„bonaier Dziniej Aanady" | „Kro 
lewa morczykow, 
URANJA iarak Przedm bój. 
»Świaiło Ari", 
WUbE W LL 
01 - y 
miliasto tysiaca uciech”, 


CHLOUNA—ZELAZNZ., 
BAJKA |Zelazna 61). 
nGenvral”, 
zany |Uhłodzu 29} 
=De habr yaci”, 


WOLĄ, 
ASH 


NALIA (Wolska 32} 
nOenero?", Występy artystów. 


INowy Swiat 43, tel 


nerz Ee L a Ear LN 


ES: 


a 


WScCHOD 
SŁOKCA 


Jane: Gaynor 
Reż. F. W. Murnau 


CASIXO 


w 
Sobotę 
7 b. m. 


WSCHÓD 
SŁONCA 


z 
Janet uaynor 


Rež, T. W, Murnau 


Il 


kinoteatr 


ASINO 


aa a = oeeo meo. 


Wytwórnia: 


| WŁOSOW “Piae 


|» | 
ś 


DOKĄD ISC? 
RADJO 


PaOuRnAM 
RAD.UFV uCZIY 
na piątek, dna 6 b. m, 


lU.1o, Wabużuuaiwy Z iuaiwuiy poz 


uaDshiEj. dź.vU, Dygd: Użaau, Buiu 
ssal (olnicza - meleurolugiczny, O- 
raz Dadprugram. ła.lu—iżvv. irao- 


sibi6JA puUluunu muzycznego z buar- 
mouji Warbzawakiej. łduu—14.2u, Ud 
sayt p. L „Widuwiska koięduwe na 
wa” (Dział „iuimciwo j — wygi. p. 
uędrzej Lierniak,  14.40—14.4v. Ud 
użyt p. t „Nuwuczesue urządzenie do 
mu r zagrody wiejskiej (Dzial „iGo: 


mctwo |.  ł4.4u—louu, (Jdczyi p. t 
„Najważniejsze wiadomosci 1 wāka- 
sania roliicze” (bziai „Kolmctwo | 


wygl. p. Szczepan Mędrzecki. /5.u4— 
15,40, komunikat  meteorulogiczny, 
15.1U,—1I64u0, Przerwa  16.40—17.15 
Udczyt p. t. „Walka sportowa I wal- 
ka klas’ (Dział „Sport : wychowanie 
uzyczne”)] — wygł p. W. Juuosza 
Dąbruwskai. 17.05— 17.20. Rozmaitości 
wypowie p. Ludwik Lawinski 17.20— 
183U. Koncerti popoludniowy w wy- 
konanmiu orkiestry dęlej pod dyr. Al 
Sielakiega. 15.30—/845 Komunikaty 
P, A i. 18.45—19./0. Przegląd wy- 
dawnictw perjodycznych omowi proi. 
Heuryk Moscicki. /9./0—20.15, Pezer- 
wa. 20.15. Traoasmiaja koncertu sym- 
1amicznego z Filharmonji  warszaw- 
skiej. 2240—22,05. Sygnał czasu 1 ko- 
munikat  lotmcza - meteurulugiczny. 
22.05—22.20, Komunikaty P. A T 
22.20—22.30. Komunikaty: policyjny, 
sportowy oraz nadprogram, 22.30— 
22.45, Komunikaty P. A T. 


ŚP 


WIZY 
EPO USUWA WAJUPORCZYWŚZY 


E 5 s $ Y 
EA BóL GŁOWY: 


zc 


lupie? 
usuwa 
„Esanca Chinowo-Chmlelowe" 
„Mydio Chinowo - Cuinielowa* 
'2 Kogutniemj sprzedają apleki, s ład, 
śpieczne. Qłówny skiau: Warszawa — 
Apieka Qąseckiegu, ul, Freta M 16. 


aaszel n 
Chrypką K 
uuszność 


PASTYLKI 
BELGIJSKIE 


sprzedają Apteki I Sklady Apteczne. 


Qyżymaczki 


oryginalne Amerykańskie 
na raty 
po 5 zł tygodniowa 
Marszałkowska 38 m. 20. 


usuwają 


ABC 


W WARSZAWIE 
CO ZOBACZYC? 


OPOŁUDNIU I WIECZOREM 


CO USŁYSZEC? 


PROGRAM TEATRÓW WARSZAWSA.CH 


na czwariek, dn. 5 b. m, 


WIELKI (Plac Teatralny|. 

Daje dzis wieczurem lubianą ope 
rę „Pajace”, 

Jutro o 3 popał. Moniuszkowaka 
„Halka” z pp. Budziszewaką w roli 
tytułowej 1 Gołembiowskim w par- 
tji Jonika, pod dyr. p. Rudnickiego. 
Wieczorem „Fausł* z „Nocą Wal- 
purgji" pod batutą dyr. Młynar- 
skiego. 

NARUDOWY (Plac Teatralny) 

Gra codziennie przy wyprzedanaj 
sali wesola koscuję Perzyńskieg » 
p. t. „Lekarz milości" z Ćwiklińaką 
w roli głównej. 

LerNI [w Ogrudzie Saskim) 

Dziś we czwartek ı dni następ- 
nych pełna mieirasobliwego bumu- 
ru, slonecznego nasiroju i szczerego 
sentymentu „Szkoła wdzięku” 

W piątek popołudniu o godz. 4-ej 
po cenach znizonych aensacyjna 
„Fenomenalna umowa” z Orwidem, 

PULSKI (ul. Obożnaj. 

Ura z coraz większem powodze- 
niem znakomilią komed) Żapol 
skiej „Moralność pani Dulskiej”, 
kapitalnie graną przez cały zespół. 

MAŁY (gmach tıibarmonji). 

W daiszym ciągu zapełnia się do 
ostatniego miejsca na wyburnej ko- 
medji Savoira „Osma żona Sinobro 


dego”, R _ 
PRASKI (Praga, Zygmuntowska], 
Dzisiaj „ut 1se.eouwu , jutra 
o godz. 4-ej popołudniu „Betleem 


Polskie“ Rydla, wieczorem „Pani 
Prezesowa”. 
bwOWUsLi (Bielańska 5]. 

Uperetka p. t „Uriow” z udzia- 
łem L. Messal, Szczawińskiego, nez 
łowskiej, Sempolinskiego i im Pa 
cząlek o godz. 7 m 43. 

PEKOniE UDU {Jasoa J|i 

Pomimo 4U przeu:lawień pięknej 
rewji „Tik - Tak” powodzenie me- 
słaomie zupełnie i cały zespoł na 
czele z pp. Bukojemaką, Herten, 
Karlińską, Koscieszanką, Nowicką, 
Żelską, odo, Hanuszem, Rolandem 
i Walterem zbiera zasiuzone okia- 
ski. Początek przedstawień o godz, 


7.15 i 9.30. 

Qui PKU QUO: 

| Dzi wielka rewja aktualna - po- 
lityczna p. Ł „łypki 3 Qu riu 


uo . 
dewJA NOWOŚCI: 

W dalszym ciągu grana jest rewia 
p. t „tokua Fonus z udziaiem pp. 
Fagorzeiskiej, Sukołowskiej, 4amur 
skiej, Szczawińskiego, Sempolińskie 
go, ioma, Ulerasieńskiego. Począ- 
tek o godz. 10-ej. 

SLNDAUJA |u. Marowa 18). 

Dzis wa czwariek Teatr Sensacji 
występuje z pfeimjerą atrakcyjnej 
aziuki Szymuna  Lautillona p. t. 
„maja” a udziałem pp. Solskiej, Ro 
landa, Biegaoskiego, krakowskiego, 
Mucińakiej, Lhądzyńskiej, Nałęczow 
ny, Mrasnowieckiej, Kamieniackiej, 
Daszewakiego, Stryckiego, Wacław- 
skiego, Mergla i innych. 

CZERWONY AS. Marszałkowska 114 

Codziennia rewja w 12-tu obra- 

zach p. t Warszawa tanczy , 
ZNICZ (Śniadeckich 5), 

„Dziś 1 codziennie a godz. 6 í 8.30 
wiecz. w pięknych barwnych deno- 
racjach „Jasełka” B, Hertza i W. 
Tatarkiewiczówny. 

MIGNON (Marszałkowska 81b), 

Arcywesoła rewja p. t „W jed- 
wabnej koszulce”, 
PRZEDSTAWIENIE DLA DZIECI 

W TEATRZE NOWOŚCI. 

W piątek 6-go b. m a godz. 12 m, 
15 w południe wielkie sensacyjne 


4 | przedstawienia dla dzieci z udzialem 


znanej autorki sztuk scenicznych p. 
Wandy Tatarkiewiczówny, 


Otwarle cały rok 


Roulefie= 
Baccarą 


INFORMACJE: 
Warszawa Tel. 157-31 
RÓWNIEŻ KASYNO SOPOTY 


CYRK (Ordvpacka 1). 

Dziś o godz. 8.15 wiecz. wyścigi 
aamochodów, prześcigających sią w 
powietrzu. Również po raz pierwszy 
przed szerszą publicznością wystę- 
puje znany zaszczytnie zespol p. 
Facjany Wysockiej, sławnej przed- 
stawicielki sztuk choreogralicznej 


Z teatrów 


© == 


Nr. 
SORT 


Z LEKKIEJ ATLETYKL 


Jak się dowiadujemy został już u- 
atalony terminarz le koatletycznych 
mistrzoatw Polski na rok bieżący, któ 
ry przedstawia aięą następująco: 25.3 
— wioseuny Narodowy bieg na prze- 
łaj w Warszawie; 318. i 1 i 2.9. — 
zawody główne dla panów w Warsza- 
wie, 31.8 i 1, i 2.9. — zawody główe 
ne dla pań w Krakowie; 22.9. — bieg 
+ przeszkodami (steeple - chase) w 
Łodzi; 22.9. — pięciobój dla panów 
wę Lwowie; 28 i 29.9. — dziesięcio- 
bój dla panów w Wilnie; 299 — 
pięciobój dla pań w Toruniu; 29.9. — 
maraton w Poznaniu; 14.10 — bieg na 
przelaj dla pań w Katowicach; 21.10. 


— bieg na przełaj dla panów w Lu- 
blinie. 


„Szkoła wdzięku” 


(Xon.eaja w 3-ch akiach Alice Duer Miller 
i „operta Miltona przeaład Emila Chaberskiego 
w Teatrze Letnim) 


Teatr Letni pozostaje stale 
wierny felyszówi, ktocy mu od- 
kryt lajeuuucę bFowodzeńia u 
publicznosci. Spełnia więc rolę 
jakby  honoroweyo konsulatu 
amerykanskiej komedji w rol- 
ace. bo choć raz bywa tam z 
tekstem lepiej, raz nieco gorzej, 
ostatecznie jednak — jak Aler 
zawsze pewny, tak i komedja 
zawsze wesoła. 


A jednak — dlaczego my się 
na nich własciwie me wyluje- 
my za takie głupiutkie i naiwne 
komedyjki, za które europzjczy 
kowi radzilibysmy serdecznie, 
aby sprobowai leucji piywanta 
z kamieniem młynskim u szyi? 
Bo fakt jest fakiem: nietylko 
nietyska nie irytujemy się, aie 
jestesmy nawet szczerze rozba- 
wieni i zadowoleni. Jest bowie.n 
coś suggesiywnego w amerykan 
skim sposovie naiwnego, nieraz 
niemal  dzjecięcego sposobu 
weselenia się. Czuje się tam 
skondensowaną krzepką radosć 
życia i absolutną, zdecydowaną 
awersję do wgłębiania się w ja- 
kiekolwiek dociekania ponad 
to minimum, które już koniecz- 
nie jest człowiekowi do egzy- 
stencji potrzebne. A skutkiem 
prawa kontrastu staje się dla 
nas, ludzi starego i niedołężne- 
go świata, przeżartych reflek- 
sjami i zgryzotami, prawdziwą 
rekreacją kilkugodzinne obra- 
canie się w takiej  beztroskiej 
atmosferze, 


W .Szkole wdzięku“ zaznaja 
miamy się z pokojem studen- 
ckim, w którym na pięciu mło- 
dych ludzi ani jeden nie ma cen 
ta przy duszy, a owszem widoki 
wszystkich na razie jak najgor- 
sze, bo ten dopiero co pokłócił 
się definitywnie z rodzicami na- 
rzeczonej, tamtego wylano z 
banku, a dwom innym odmówił 
rodzic dalszego przysyłania apa 
naży, jeśli nie przestaną wresz- 
cie wałkonić się. W tej sytuacji 
nadchodzi wieść, że umarła ciot 
ka Austina Dongalla, głównego 
gospodarza tej mansardy i zo- 
stawiła mu w spadku — pensio 
nat żeński, w dodatku obdłużo- 
ny grubo ponad wartość, Zja- 
wia się zarazem główny wierzy 
ciel penajonatu bankier Johns, 
który jednak ma swoje powody 
aby nie żądać zwrotu długu lecz 
dalej pensjonat prowadzić (jak 
się potem okazuje, kierownicz- 
ką jest tam jego Żona, która 
kiedyś od niego uciekła i któ- 
rej w ten sposób, bez jej wie- 
dzy  dopomagaj. Proponuje 
więc Austinowi, aby mu za przy 
zwoitem wynagrodzeniem pen- 
sjonat odstąpił, ale ten, zapa- 
ławszy tłumionemi dotąd żądza 
mi pedagogicznemi, postanawia 
sam go prowadzić, zreformo- 
wawszy gruntownie przestarza- 


ły sposób wychowania. Młode 
punny bowiem nalezy przede- 
wszystkiem wychowywać na żo 
ny, uczyć sztuki podobania się, 
obycia towarzyskiego, tańców. 
Słowem — szkoła wdzięku. 
Całe towarzystwo zatem wy» 
jeżdźa do pensjonatu i rozpo- 
czyna akcję reformatorską. A 
zarazem — boć nie mogło być 
inaczej — rozpoczyna się atmo- 
sfera ogólnej kochliwości i mło- 
demu reformatorowi coraz trud- 
niej kontynuować poważnie zwar 
jowany pomysł, zwłaszcza, że i 
sam zakochał się w Elizie, sio- 
strzenicy Johnsa. Opiera się jej 
atakom jak może, ostatecznie 
jednak ulega, a pensjonat wra- 
ca do dawnego solidnego trybu 
wychowania. w 
Pomysł więc wtotki, przepro- 
wadzenie jego prymitywne, kil- 
ku pełnych temperamentu scen, 
grubym ściegiem zszytych w 
jedną całość, no i wdźięczne ro 
le dla aktorów — oto į wszyst» 
ko, Ale też właśnie dzięki 
tym rolom, gdy spoczęły w do- 
brych rękach, sztuka zamuso- 
wała szampańskiem życiem, 


Rola Elizy jest jak stworzo- 
ne dla p. Gorczyńskiej, to też 
urok i majsterstwo tej doskona 
łej artystki święcą w „szkole 
wdzięku” pełnyltryumi, Rewe- 
lacyjną poprostu bajeczną jest 
p. Gella jako sekretarka pensja 
natu, która stworzyła kreację 
zupełnie hora con cours. Cha- 
rakterystyka całej postaci, 
strój, ruchy, twarz — wszystka 
to jest tak wysokiej klasy naj- 
wykwintniejszego komizmu, że 
się kreację Miss Curtis długo 
będzie pamiętało, 

Wśród mężczyzn króluje ka 
pitalny p. Kurnakowicz, dziś 
już bezsprzecznie należący do 
uajlepszych naszych komików, 
a doskonały jest także p. Hny- 
dzinski, zwłaszcza w pierwszym 
akcie, kiedy tak znakomicie 
robi jazz - band dłońmi przy 
ustach, P. Różycki rolę Austina 
ujął ze zwykłą swoją miłą natu- 
ralnoscią, może bardziej po 
francusku, niż amerykańsku, ale 
równo i z powodzeniem, 


Z innych wykonawców wy- 
mienić należy przedewszyst- 
kiem p. Gielniewskiego oraz z 
pośród kilkunastu zdolnych 
pensjonarek bardzo dobrą p. 
Lenerównę oraz pp. Mielęcką 
i Balcerkiewiczównę, którym 
przypadły ważniejsze epizody, 
ze starszych pp. Łaską i Janu- 
sza. Zresztą grają wszyscy z 
zapałem į na komedji - bujdzie 
jest tak wesoło, jak być powin 
no. Tłomaczenie į reżyserja 
dyr. Chaberskiego — bez zarzu- | 


tu, 


Marjan Grzegorczyk. 


— 
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Z póprzedniego listu widać, 


ABC 


Przemiany obyczajowe na wsi polskiej 


Skala życia na wsi rośnie 


i tworzy ze wsi duży rynek zbytu dla miast 
(Drugi list specjalnego wysłannika ABC) 


wsi mieszka 18 mil. ludzi, któ- 


że wieś polska już dzisiaj potęż |ray już nie chodzą w wełnia- 
ną rolę odgrywa w spożyciu to- | kach, nie kontentują się tem co 


warów naszych fabryk włókien 
niczych otaz koniekcyjnych 
Istotnie, wieś naszą staje się 
coraz pojemniejszym rynkiem 
zbytu dla towarów fabrycznych, 
Potrzeby wsi rosną z roku na 
rok, poziom potrzeb ludności 
wiejskiej stale się podnosi, I dla 
tego to miasta nasze lak silnie 
odczuwają kryzys w przemyśle, 
rzemiosłach i handlu podczas 
nieurodzajnych lat, Przecież na 


ZOE TEZIE 
Marja Gorczyńska 


zbiera zasłużone oklaski w Tea- 

trze Letnim, kreując główną ro 

lę w doskonałej komedji „Szko- 
ła wdzięku“. 


ziemia urodzi, a spożycie wie- 
le towatów, których może im 
tylko dostarczyć miasto, Gdy 
mają urodzaj kupią w mieście 
więcej, śdy zboże nie dopisze 
ograniczają swoje potrzeby, 
Od kiłku lat obserwuję roz- 
wój pewnej fabryki noży i wi- 
delcy w Polsce, Przed wojną 
firma ta sprzedawała swoje wy- 
roby w dużej ilości w Rosji. Zda 
wałoby się, że utrata tych ryn- 
ków ograniczy jej produkcję. 
Otóż stało się przeciwnie, Po 
wojnie fabryka powiększyła 
swoje wyroby w dwójnasób. 
Przed wojną zatrudn ała 300 ro 
botników, a obecnie 600. 


Okazuje się, że obitdzone w 
tej dziedzinie potrzeby wsi pol- 
skiej znakomicie wypełniły lu: 
kę, jaką spowodowała utrata 
tynków rosyjskich, Nie dziwne- 
"go: = dziś każda panna wiej- 
ska, wychodząc za mąż, musi 
mieć w wyprawie zastawę sto- 
łową, Wprawdzie ta zastawa 
stolowa jest z lichych materja- 
łów (nie platerowana), ale musi 
ona zawierać wszystkie naczy- 
nia i przyrządy, Któraż matka 
lub babka dzisiejszej młodki 
wiejskiej marzyła o widelcach? 


Również w odżywianiu widać 
na wsi duży postęp, Herbata i 
kawa ne jest już na wsi artyku- 
łem luksusowym, podawanym 
jedynie, jak to dawniej bywało, 
chorym. Pije się je dzisiajj nie- 
maj codziennie, do czego w 
znacznej mierze przyczyniają 
się cukrown'e, które część na- 
leżności za buraki wypłacają 
cukrem, Jak się wobec tego 
może ostać stary żur na mące 
kwaszonej lub sławna  polew- 
ka?l 


zh, 


misoes 


słynna mulatka, gwiazda rewji 


ózefina Baker 


paryskich odlwarza tytułową 


rolę w filmie „Czarna Venus", zrealizowanym pg. scenarjusza 


znanego pisarza Decobra. 
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Wzrosło także na wsi spoży- 
cie mięsa i tłuszczów. Nie wszy 
stkie już żywce tuczone lub 
cielęta idą do rzeźnika lub han- 
dlarza. Często bije się je w do- 
mu na własne potrzeby. Tak sa- 
mo więcej dziś wieś spożywa 
masła, sera i jajek, 


Wogóle wieś polska odżywia 
się dzisaj znacznie lepiej, ani- 
żeli przed wojną i w tem zjawi- 
sku między innemi trzeba szu- 
kać przyczyny podrożenia arty- 

ułów wiejskich na targach 
miejskich, Poprostu, dzięki wyż 
szej stopie życiowej na wsi, jest 
dziś w Polsce więcej gęb na jaj- 
ka, masło, sery i t. p. 


Zjawiska powyższe mogą tyl- 
ko radość wywołać w sercu 
każdego Polaka, który rozumie 
znaczenie dla naszego gospo- 
darstwa narodowego podniesie. 
nie poziomu potrzeb na wsi. 
Jeśli te potrzeby są zdrowe i 
wypływają z naturalnych po- 
trzeb, zaliczyć je należy do czyn 
ników twórczych, Boć wzrost 
poziomu życia 18 milj, obywate 
li to niebylejaki czynnik gospo- 
darczy i kulturalny, Również 
wyrównanie różnicy w sposo- 
bie bytowania miasta į wsi ma 
duże znaczenie społeczne, 

Aliści w tym obrazie są i pew 
ne cienie, pierwszym już li- 
ście wspominałem o pewnym 
zbytku w ubieraniu się dz ew- 
cząt wiejskich, Niejednokrotnie 
opowiadano mi o wypadkach 
sprzedaży jedynej krowy-karmi- 
cielki na strój dla córki, bo ta 
robiła rodzicom piekło z tego 
iedynie powodu, że jej koleżan. 


W Muzeum 
Narodowem 


znajduje się w zbiorach egip- 


czyzny. 


CENA OGŁOSZEŃ; 1 mm. na l szp. (łam pięcioszpaltowy w tekście 70 gr., =komunikaty—1 zł., 


skich figurka drewniana męż- 


ki ubrane są piękniej i modniej, 
aniżeli ona. 

Również te zatrute owoce 
kultury miejskiej widać w sze- 
rzącym się wśród młodych męż- 
czyzn p'jaństwię į karciarstwie. 
Niemal w każdej większej wsi 
rezyduje połajemny szynkarz, 
sklepikarz, czy poprostu spryt- 
ny gospodarz, u którego niejed- 
ną w pocie czoła zapracowaną 
dziesiątkę zostawiają wiejscy 
kawalerowie, a często i starsi 
gospodarze, W tych potajem- 
nych szynkach kwitn'e hazard, 
który niejednego już gospoda- 
rza doprowadził do ruiny. 


Tak samo smutnym objawem 
na wsi jest obniżenie powagi 
rodziców wobec dzieci, Niemal 
każdy młokos, który się otrze 
o miasto, szkołę lub wojsko, 
jest arogancki wobec starszych, 
a nawet rodziców, Te same obja 
wy widać również i wśród 
dziewcząt. 


Również do smutnych obja- 
wów na wsi zaliczyć należy 
brak pędu do czyteln ctwa. 
Śmiało można zaryzykować zda 
nie, że czytelnictwo gazet na 
wsi nie robi postępów, Rów- 
nież i młode pokolenie nie zdra 
dza w tym kierunku potrzeb. 
Nadał stugębna plotka, podawa 
na z ust do ust, prżekręcana 
niemiłosiernie po drodze, jest 
pctężną paną w informowaniu 
wsi o wypadkach politycznych 
w kraju i zagranicą. 

Wiele jeszcze lat upłynie, za- 
nim gazety dotrą masowo na 
wieś į staną się niezbędną po- 
trzebą ludu naszego. Dziś czy- 
tają je tylko nieliczne jednostki, 
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które często wyśmiewane by» 

wają przez ogół za zbytni za- 

pał do pism i książek, 
Kołnierzyk į krawatka stały 


się na wsi trwałą, gazeta tylko 
odświętną potrzebą... 


St. m. 


A. Różycki 


jako Austin Daugall wystawio- 

nej ostatnio w leairze Letnim 

komedji „Szkole wdzięku" wy- 

kazał niepospolite zdolności ak- 
torskie. 


WICIE EKRAN Oi ROAR OOOO KJ ZERU 
Trzej królowie, monarchowie. 


WA 


l w tym roku, jak tradycja każe po ulicach Warszawy 
przeciążają poprzebierani chłopcy z kolendami, ku uciesze ga- 


wiedzt ulicznej. 
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